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Delegacja DRW 
z [e Duanem na czele 
przybędzie do Polski

zaproszenie Komitetu 
Oralnego Polskiej Zjedno- 
C«iei Partii Robotniczej i

Polskiej Rzeczypospo- 
ntsi Ludowej, delegacja Par- 
h; Pracujących Wietnamu i 

7adu Demokratycznej Reou- 
Wietnamu z Le Duanem 

° I sekretarzem KC Partii 
Pracujących Wietnamu — zło 
i, w najbliższym czasie ofi- 
L’na wizytę przyjaźni w 
Pnl«kiej Rzeczypęspolitej Lu- 
Uei- (?AP)

Przedzjazdowe 
wojewódzkie 

konferencje PZPR
3 bm. obradowały wojewódz 

]ce przedzjhzdowe konferencje 
PZPR w Gdańsku, Ciechano­
wie i Bielsku-Białej. Zbilanso 
wano na nich rozwój woje­
wództw i dorobek ludzi pracy 
po VI Zjeździe PZPR oraz na 
kreślono najważniejsze zada­
nia na przyszłość, a w tym kon 
tekście — główne kierunki par 
tyjnego działania.

Dokonano wyboru delega­
tów na VII Zjazd PZPR. Kon 
ferencje wybrały wojewódzkie 
instancje partyjne. (PAP)

■

W łódzkich zakładach konfekcyjnych „Teofilów

Spotkanie E. Gierka i P. Jaroszewicza
z przedstawicielkami kobiet polskich

3 bm. I sekretarz KC PZPR — Edward Gierek i prezes 
Rady Ministrów — Piotr Jaroszewicz spotkali się z przed­
stawicielkami kobiet łódzkich. Było to — jak i poprzednie 
rozmowy przywódców — spotkanie środowiskowe, o szcze­
gólnym jednak, ogólnopolskim znaczeniu. Łódzkie włókniar-
ki, pracownice nauki, oświaty i kultury, reprezentowały po­
łowę naszego społeczeństwa — kobiety pracujące w różnych 
gałęziach gospodarki narodowej, odgrywające niezwykle wa­
żna rolę w życiu społecznym i gospodarczym kraju, w 
wychowaniu młodego pokolenia. W toku spotkania omówio­
no najistotniejsze problemy,
W spotkaniu uczestniczyli 

członkowie Biura Polityczne-
go KC PZPR przewodni­
czący CRZZ, Władysław Kru
czek, sekretarz KC Jan
Szydlak, zastępca członka Biu 
ra Politycznego KC, minister
rolnictwa Kazimierz Bar-
cikowski i członek Sekreta­
riatu KC, kierownik Wydzia-

które interesują ogół kobiet.

gą. U progu 5-la<tki nie było 
jeszcze „Teofilowa”, najwięK- 
szej inwestycji przemysłu lek 
kiego, przeżywającego poprzed 
nio stagnację, a w ostatnich 
latach intensywnie rozbudowy 
wanego i unowocześnianego. 
Z satysfakcją mówiły uczest­
niczki spotkania o zmianie o- 
blicza tego przemysłu, nastę 
pującej w tempie nienotowa-

łu Organizacyjnego
Zdzisław Żandarowski.

Spotkanie odbyło się w Do­
mu Kultury Zakładów Tek- 
stylno-Konfekcyjnych „Teofi­
lów”. Przybyłym na salę przy

_  nym w całym okresie powojen 
nym, a niosącej ze sobą znacz

Poznań, wtorek 4 listopada 1975 
Nr 243 (9827) .
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Ukazuje się od 16 lutego 1945

Poznański przemysł
na finiszu 5-latki

Do końca bieżącego roku pozostały niespełna 2 miesiące, 
dla załóg zakładów przemysłowych oznacza to zaledwie 47 
dni roboczych. Czasu mało a zadań do wykonania jeszcze
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ku Radzieckiego Iwanem Jakn- 
bowskim.

wódcom 
serdeczną

Witając 
ganizacji 
twa, jego

kobiety zgotowały
Owację.
gości w imienDu or- 
partyjnej wojewódz 
mieszkańców, I se-

ną poprawę warunków pracy 
załóg. Potencjał ten — podkre 
siały — musi być maksymal­
nie wykorzystany. Dobrze to 

Dokończenie na str. 2

sporo. Z 204 przedsiębiorstw 
trzech kwartałach 13 miało
Październik był miesiącem 

intensywnego doganiania pla­
nu. Dotychczas ponad 70 zakła 
dów pracy w pełni już zreali 
zowało zadania dobiegającej 
końca 5-latki; wśród nich — 
spółdzielnie zrzeszone w daw 
nym Wojewódzkim Związku 
Spółdzielni Pracy w Poznaniu.

Wczoraj zameldowały o wy 
konaniu zadań planu 5- 
letniego Zjednoczone Zakłady 
Elektrotechniczne „Centra”. W 
głównej mierze przyczynił się 
do tego wysiłek załóg 3 poznań 
skich zakładów, podległych te­
mu zjednoczeniu. Zapotrzcbowa

Wielki przegląd dzieł znanych i nowych

Narada w Sofii
W Sofii rozpoczęły się 3 bm. ob

XV sesji mieszanej polsko- 
ulgarskiej komisji współpracy 

gospodarczej.

Dyplom dla „Ars Polony"
Belgradzie zakończyły się w 

'®<izielę wieczorem jubileuszowe 
. Międzynarodowe Targi Ks ążki. 

sultces odniosla „Ars Polo- 
> która otrzymała dyplom ho- 

r*>wy od Związku Wydawców 
^ugoslawii za udział w targach 

e Bradzkich od początku ich ist­
nienia.

Debata palestyńska
W poniedziałek na forum Zgro 

madzenia Ogólnego NZ rozpoczę-
la się debata 
celem jest 
szych decyzji 
kroków ONZ 
skiej.

palestyńska, której 
sformułowanie dal- 
i podjęcie kolejnych 
w kwestii palestyń-

Zjazd młodzieży rumuńskiej
W poniedziałek rozpoczął się w 

Bukareszcie X Zjazd Związku Mło 
dzieży Komunistycznej SRR, X 
Konferencja Federacji Związków 
Studentów — Komunistów Rumu­
nii i III Republikańska Konfe­
rencja Organizacji Pionierskiej.

^nńczykowiec" dla Meksyku
Len?*m* w Stoczni Gdańskiej im. 
;rz ?a oddano do eksploatacji 

^,edllostkę z serii „tuńczy- 
tOr Przeznaczoną dla arma- 
:hln melcsykańskiego. Jest to spe 

iZ statek do połowów tuńczy 
pt>m°cy okrężnicy na ło- 

Wzysu Wschodniego Pacyfiku,
«refiP d<> eksploatacji w

tr°pika,nej- Polska jest ję­
tych r w Europie producentem 

doczesnych statków.

Jakubowski w Budapeszcie

Sporadyczne walki w Libanie
Sporadyczne walki, do których 

doszło w niedzielę w Bejrucie i 
w dolinie Bekaa, na wschodzie Li 
banu, spowodowały śmierć 39 
osób. Jednakże władze wyrażają 
optymizm Cb do dalszego rozwo­
ju sytuacji. Premier Raszid Kara 
mi oznajmił, że strony zaangażo­
wane w konflikt podjęły starania, 
aby utrzymać porozumienie w 
sprawie przerwania ognia.

kretarz Komitetu Łódzkiego 
PZPR — Bolesław Koperski 
wskazał na postęp, jaki doko­
nał się w ostatnich pięciu la­
tach w warunkach pracy i ży 
cia społeczeństwa Łodzi, mia­
sta, które przeżywa obecnie 
swą drugą, piękniejszą mło­
dość. Uruchomiono w tym cza 
sie ponad trzydzieści nowych 
zakładów pracy, a ponad sto 
zmodernizowano. Szansy, jaką 
dała województwu polityka par 
tii łodzianie nie zmarnowa­
li. Dowodzą tego sukcesy pro 
dukcyjne łódzkiego przemysłu, 
wartości, jakich przysparza 
krajowi.

Praca i zaangażowanie ko-
biet mówiły uczestniczki
spotkania — kształtują w ó- 
gromnej mierze oblicze kraju, 
stały się ważnym czynnikiem 
wszechstronnego dorobku o- 
statniego pięciolecia. Łódź jest 
tęgo najlepszym przykładem. 
Dzięki realizacji perspektywi­
cznego programu' rozwoju i 
modernizacji miasta, do no­
wych mieszkań wprowadziło 
się w tym okresie 55 000 ro­
dzin: zbudowano m. in. 17 
żłobków i 32 przedszkola, 14 
przemysłowych przychodni
zdrowia zakład owych
miedzyzak lądowych.

Samo miejsce, w którym to 
czyła się dyskusja, skłaniało 
do refleksji nad przebytą dro

25 rocznica ŚRP
22 hm. Światowa Rada Pokoju 

obchodzi 25 rocznicę utworzenia. 
Z tej okazji w dniach od 22 do 24 
bm. w Leningradzie odbędzie się 
światowa konferencja przedstawi 
cieli poszczególnych krajów, repre 
zentujących ruchy na rzecz poko 
ju.

Współpraca w ochronie zdrowia
W Moskwie odbyło się I posie­

dzenie stałej komisji RWPG, do 
spraw współpracy w dziedzinie 
ochrony zdrowia. Wzięły w nim 
udział delegacje Bułgarii, Czecho­
słowacji, Kuby, Mongolii, NRD, 
Polski, Rumunii, Węgier i ZSRR. 
Na podstawie porozumienia mię­
dzy RWPG i rządem SFRJ w o- 
bradach wziął także udział przed 
stawiciel Jugosławii. W charakte­
rze obserwaiorów uczestniczyli w 
nich przedstawiciele DRW.

Rozmowy francusko-tureckie
Przebywający z .wizytą w Anka­

rze minister spraw zagranicznych 
Francji, Jean Sauvagnargues roz 
począł w poniedziałek rozmowy z 
przywódcami Turcji. Dotyczą one 
m. in. problemu cypryjskiego.

Obrady komisji OPEC ' Sprawa Timoru portugalskiego
W poniedziałek zebrała się w 

Wiedniu komisja ekonomiczna Or 
ganizacji Państw-Eksporterów Ro 
py Naftowej (OPEC) w celu przy 
gotowania następnej sesji mini­
sterialnej tej organizacji, która

Inauguracja
Dni Filmu Radzieckiego0

Uroczysta premiera 2-częściowej epopei wojennej „Bloka­
da” reż. Michaiła Jerszowa rozpoczęła 3 bm. doroczną, wiel­
ką prezentację dorobku kinematografii Kraju Rad — „Dni 
Filmu Radzieckiego” w Polsce. „Blokada” jest ekranizacją 
powieści Aleksandra Czakowskiego, ukazującej tragiczne 
dni oblężonego przez hitlerowców Leningradu, bohaterstwo 
mieszkańców i obrońców miasta. Główne role w filmie gra­
ją Jurij Sołomin, Jegwienij Lebiediew, Irina Akułowa, Lew 
Zołotuchin, Władysław Strzelczyk, Aleksander Razin i inni.
Na program przeglądu, któ­

ry trwać będzie do- 30 bm., zło 
żą się ponadto filmy: „Yuriko, 
moja miłość” reż. Aleksandra 
Mitty, „Niezwykłe przygody 
Włochów w Rosji” reż. Elgara 
Riazanowa, „Był sobie drozd” 
reż. Otara Joselianiego oraz 
„Ja i mój pies” reż. Eduarda 
Gawriłowa. Milionom polskich 
miłośników radzieckiego filmu 
zostaną również przypomnia­
ne dzieła, które weszły do kia 
syki światowej. Są to takie u- 
twory, jak „Człowiek z karabi 
nem”, „Czapajew”, „Cichy 
Don”, „Los Człowieka”, „Le-

grafii Kraju Rad, na czele któ 
rej stoi przewodniczący Korni 
tetu do spraw Kinematografii 
w Azerbejdżańskiej Socjalisty 
cznej Republice Radzieckiej —
Namet Kurbanow. 
delegacji wchodzą 
Irina Akułowa, 
Gurczenko, Larysa
i Oleg Widów 
tyk i teoretyk 
prof. Aleksander 
Delegacja odwiedzi

cą żurawie”, „Świat się 
je” i inne.

Z okazji inauguracji

śmie-

W skład 
aktorzy: 
Ludmiła 

Łużyna

województwa poznańskiego po 
zaległości w produkcji.
nie rynku krajowego i eksportu 
na wyroby „Centry” (wszelkie 
go rodzaju akumulatory, bate 
rie) jest z każdym rokiem 
większe i wymaga dużej mo­
bilizacji załogi.

W wielu przypadkach do 
zwiększenia tempa pracy przy­
czyniają się podjęte w tym 
roku zobowiązania. I tak np. 
Zjednoczenie Budownictwa Roi 
niczego w Poznaniu, które już 
pod koniec czerwca br. zamel­
dowało o wykonaniu 5-latki, 
obecńie znajduje się na fini­
szu realizacji dodatkowych zo 
bowiązań. Ich wartość szacuje ’ 
się na 30 min. złotych. Ponad 
to placówki podległe ZBRol- ’ 
owi wykonają do końca br. pro 
dukcję dodatkową, na którą i’ 
złoży się oddanie do użytku — 
dzięki skracani*! cykli budo-

oraz kry- 
filmowy 

Szestakow. 
m. in. Ka

towice, Tarnobrzeg, Kielce, To 
ruń, Słupsk i Łódź.

Na uroczysty pokaz filmu 
„Blokada” w warszawskim ki­
nie „Relax” przybyli: Józef

. Tejchma, Józef Kępa, Jerzy
„ . , ; ,1 r Łukaszewicz, Ryszard Frelek.
Fumu Radzieckiego przybyła obecny był ambasador ZSRR 
do Polski delegacja kinemato- w poisce Stanisław Piłotowicz.

Publiczność serdecznie powi­
tała delegację filmowców ra­
dzieckich z przewodniczącym 
Komitetu d.s. Kinematografii

stawicielami wszystkich ugrupowań 
politycznych Timoru portugalskie­
go, na którym omówione będą spra

tej
zakończenia wojny domowej w 
kolonii.

Azerbejdżańskiej SRR Na- 
metem Kurbanowem.

wlanych 40 budynków
mieszkalnych o - 1600 izbach, 
sześciu obiektów dla bydła na. ■ 
ponad 6000 stanowisk i dwóch 1 
— które pomieszczą 9750 sztuk •; 
trzody.

Łączna wartość podjętych Li 
zobowiązań produkcyjnych wy-,];'
nosi w woj. poznańskim 1 100 
min złotych, z tego dotychczas 
zrealizowano je na ponać 
900 min zł. Do przodowni­
ków, którzy w ciągu trzech 
kwartałów wykonali zadekla­
rowane czyny produkcyjne ns 
leżą: Zakłady Piwowarskie u 
Poznaniu, ZREMB w Gnieź­
nie, ZNTK w Poznaniu, Toz^ 
nańskie Zakłady Zielarskie 
„Herbapol”, Poznańskie Zakiz 
dy Papiernicze, Poznańskie Zt 
kłady Przemysłu Spirytusowe 
go. (zd)

Poznań - Grunwald
Logitymacje partyjne 
dla członków ZMS

M. E. Peron w szpitalu
Oficjalny komunikat, opubliko­

wany w Buenos Aires, informuje, 
że w poniedziałek prezydent Ar­
gentyny Maria Estela Peron zosta 
ła odwieziona do szpitala. Pani 
Peron dostała ostrego atakn wo­
reczka żółciowego.

Tegoroczny przegląd w Wiel 
kopolsce również otwiera pre 
miera batalistycznej epopei pt.

Blokada We wczorajszej
inauguracji „Dni Filmu Ra-
dzieckiego w województwie

Strajk w Belgii
W poniedziałek w całej 

rozpoczął się 24-godzinny
Belgii 
strajk

40 000 kierowców ciężarówek, któ­
rzy domagają się lepszej reprezen 
tacji w organizacjach związko­
wych. Samochody ciężarówe żabio 
kowały m. in. przejścia na grani 
cy belgijsko-holenderskiej i bel­
gi jsko-francuskiej oraz dojazdy do 
promów kursujących przez Ka­
nał La Manche.

poznańskim, która odbyła się 
w kinie „Apollo” uczestniczyli 
przedstawiciele władz politycz 
nych i administracyjnych wo­
jewództwa i miasta, organiza­
cji społecznych i młodzieżo­
wych. Wzięli w niej również u- 
dział przedstawiciele Konsula 
tu Generalnego ZSRR w Po­
znaniu. (jk)

Wczoraj organizacja PZPR 
Poznań-Grunwald przyjęła v 
swe szeregi 70 nowych kandy 
datów. Są to młodzi, rekrutuje 
cy się w większości z ZMS 
grunwaldzkich zakładów pra 
cy i instytucji. Kandydaci o 
trzymali legitymacje z rąk 
sekretarza Komitetu Dzielnic* 
we go PZPR Poznań-Grunwald 
członka Egzekutywy KV 
PZPR, Józefa Cichowlasa.

Wręczenie legitymacji w o 
kr es re popr zed zającym VI 
Zjazd PZPR miało uroczyst; 
charakter. Od harcerzy VII 
Liceum Ogólnokształcącego im 
A. Mickiewicza, gdzie odbyw; 
ła się uroczystość, młodzi kan 
dydaci PZPR dostali czerwom 
goździki. Obecni byli także s< 
kretarze komitetów zakłado 
wych partii oraz rodzice kan 
dydatów. W części artystycz 
nej' wystąpił znany zespół re 
gicnalny „Cepelia”, (bran)

Wojskowy zamach 
stanu w BangladeszuKatastrofa w kopalni

27 górników zginęło, a 6 zostało 
rannych w katastrofie, która wy­
darzyła się w poniedziałek rano w 
kopalni węgla w hiszpańskiej miej 
scowości Fogol w prowincji Bar­
celona. Katastrofę spowodował wy 
buch gazu.

Radio Bangladesz zamilkło 
w poniedziałek rano, a lotnisko 
w Dhace przestało przyjmować 
i wysyłać samoloty. Do wie­
czora nie było wiadomo, co 
kryje się za tymi wydarzenia­
mi, ponieważ jednocześnie usta 
ła łączność telefoniczna i te­
leksowa między Bangladeszem 
a Indiami.

Korespondent PAP Ryszard 
Piekarowicz donosił w ponie­
działek późnym wieczorem:

Wojsko przejęło 3 bm. kon­
trolę nad Bangladeszem i jak 
podaje indyjska agencja PTI.

aresztowało grupę oficerów 
współorganizatorów sierpnio ’ ;
wego zamachu stanu, odpowi > 1 
dzialnych za zamordowanie pr •;
zydenta Mudżibura Rahmanć 1

Według nieoficjalnych infor 1 
macji cytowanych przez inn 
agencję indyjską, UNI, prezy 
dent Musztak Ahmed, któr .

Po dwudniowych rozmowach w 
Rzymie między ministrami spraw 
zagranicznych Indonezji i Portuga 
lii opublikowany został wspólny 
komunikat w sprawie Timoru por 
tugalskiego. Stwierdza on, że Por-

objął władzę po przewróci 
sierpniowym, został obecni 
obalony, a ster rządów obja 
dowódca garnizonu w Dhac 
Chalid Muszaraf. Musztak Ah 
med zadeklarował podobno lo

Dokończenie na str. 2

W 
Przybyła do Bu- 

*i| u delegacja dowództwa 
Pa”stw — członków 
'' arszawskiego z główno-ma leorac w v* leumu uu z.vi gdijuziujt: w ■

। 4eym, marszałkiem Związ- nia. przyszłości spotkanie między przed'
ma się zebrać w Wiedniu 2* grud tugalia zorganizuje w najbliższej
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Spotkanie z przedstawicielkami
kobiet polskich

Dokończenie ze str, 1 
rozumieją wiókniarki, których 
aktywność społeczno-zawodo­
wa wspiera inwestycyjny wy­
siłek państwa. Przytaczano li­
czne przykłady tej aktywności. 
Mówiono o pomyślnie wykonv 
wanych zobowiązaniach doty­
czących dodatkowej produkcji 
artykułów rynkowych, o ini­
cjatywach mających na celu 
lepsze gospodarowanie mate­
riałami i surowcami, pełne 
wykorzystanie czasu pracy ma 
szyn i urządzeń technicznych.

Kobiety łódzkie, kobiety w 
całym kraju są świadome, że 
ich wysiłek będzie dobrze spo 
żytkowany, że tak jak dotych 
czas, będzie służył poprawce 
poziomu życia całego społe­
czeństwa. Każdej polskiej ro­
dziny. Szerokim rezonansem 
odbiły się wśród kobiet decy 
zje podjęte w ostatnich la-

| tach właśnie z myślą o rodzi- 
1 nie, kobiecie i dziecku: prze- 
j dłużonych urlopach macierzyń 
1 skich, podwyżce zasiłków ro- 
। dzinnych, utworzeniu fundu- 
1 szu alimentacyjnego, umożli- 
< wieniu części kobiet wcześniej 
ilśzego przejścia na emeryturę, 
zrównaniu uprawnień robot- 

i'nic i pracownic umysłowych.
Nie pomijano występują- 

■i cych jeszcze codziennych kło- 
j potów, utrudniających kobie- 
.jt^m łączenie obowiązków za- 
J.wodowych i domowych. Na- 
l przeciw tym trudnościom — 
J podkreśl ano ż satysfakcją — 
^wychodzi kierownictwo partii, 
" kreśląc w Wytycznych na VII 
| Zjazd PZPR program dalszej 
|poprawy warunków życia ko- 
jbiet i rodziny, rozwój świad- 

. iczeń socjalnych, opieki nad 
^dzieckiem, poprawy zaopatrzę 
tnia rynku, usprawnienia pra- 
icv handlu, usług i żywienia 
{zbiorowego, skrócenia kolejki 
,’oczekujących na mieszkanie. 
■Wszystkie te zamierzenia zgod 

r |ne są z oczekiwaniami spo’ecz 
| mymi, z naturalnym dążeniem 
, jikażdej rodziny, by żyć dostat- 
i nio i kulturalnie.

Urzeczywistnienie tego ce- 
Iil.u — wskazywały uczósthicz- 

j<i spotkania —^zależy jednak 
: nie tylko od decyzji central- 
Liychi lecz w nie mniejszym 
jlRopniu, od całego społeczeń- 
|ptwa, od kobiet które wyeho- 
Lwując młode pokolenie na lu- 

•izi pracowitych i prawych 
kształtują nowy jakościowo, 

I socjalistyczny sposób życia.

j.ak i w całym kraju, podkreś­
lił, że stanowi on osiągnięcie 
bezprecedensowe w naszej hi 
storii, budzące szacunek w świe 
cie. Program gospodarczy i so 
cjalny wytyczony na VI Zjeź- 
dzie został zrealizowany z nad 
wyżką. Przekroczyła równiej 
swoje zobowiązania klasa ro­
botnicza, wszyscy ludzie pra­
cy.

W nadchodzących latach — 
podkreślił P. Jaroszewicz — bę 
dziemy tak samo wspólnie rcz 
wiązywać nasze problemy. Co 
raz bardziej wydajna i lepiej 
organizowana praca — to pod 
stawowy warunek wykonywa­
nia nowych zadań i wprowa­
dzania nowych środków do 
otwartego planu najbliższego 
pięciolecia.

Premier wiele uwagi poświę 
cił problemom nurtującym ko 
biety, wskazując, że zajmują 
one poczesne miejsce w progra 
mię, z jakim partia idzie na 
VII Zjazd. P. Jaroszewicz om 5 
wił niektóre pozycje tego pro­
gramu, koncentrując się m. in. 
na sprawa'ch dalszego wzrostu 
płac realnych, poprawy zaopa­

trzenia rynku, rozszerzenia sie 
ci handlu i usług.

Odpowiadając na pytania 
zgłoszone w dyskusji, premier 
zatrzymał się na problemie ja 
kcści produkcji. Dzisiejszy 
park . maszynowy w naszym 
przemyśle — powiedział — kwa 
lifikacje załóg, jakość surow­
ców i sprawniejsze zarządzanie 
zakładami — wszystko to po­
winno przynosić lepsze niż do 
tychczas wyniki w postaci ja­
kości produkowanych wyro­
bów. Mamy klienta, którego 
realne możliwości nabywcze 
zwiększyły się w tym pięcio­
leciu o ponad 40 proc., i który 
wymaga coraz lepszych towa­
rów. Dlatego walka o jakość 
powinna stać się sprawą spo­
łeczno-polityczną.

Prezes Rady Ministrów zapo 
wiedział dalsze zwiększenie 
środków na rozwój przemysłu 
lekkiego. Pozwolą one nie tyl 
ko na modetnizację jego poten 
cjału technicznego, ale i na 
rozwiązanie szeregu próbie-' 
mów socjalnych, na dalsze po 
lepszenie warunków pracy za 
łóg.

notrawstwa, bowiem do aiej 
pracy dopłaca cały naród.

*
W godzinach wieczornych I 

sekretarz KC PZPR, Edward 
Gierek i premier Piotr Jaro­
szewicz spotkali się w siedzi­
bie Uniwersytetu Łódzkiego z 
Senatem i pracownikami nau­
kowymi tej najstarszej i naj­
większej uczelni Łodzi. Pod­
czas spotkania gości poinformo 
wano o dorobku uniwersytetu 
i perspektywach jego dalszego 
rozwoju. E. Gierek i P. Jaro­
szewicz zapoznali się także z 
pracą organizacji partyjnej w 
UŁ oraz uczelnianej organiza­
cji Socjalistycznego Związku 
Studentów Polskich.

W spotkaniu uczestniczyli 
również rektorzy pozostałych 
sześciu łódzkich szkół wyż­
szych. (PAP)

Portugalia

!5tąd wielkie znaczenie

I sekretarz 
ward Gierek 
na spotkaniu 
kończąca się

KC PZPR Ed- 
przemawiając 

podkreślił, że 
5-latka ze

Kwpctery pomagają
naprawiać wagony

W Zakładach Naprawczych 
Taboru Kolejowego w Ostro­
wie Wielkopolskim zorganizo­
wano nowoczesne centrum te­
chniki obliczeniowej pracują- 
ct dla potrzeb 25 zakładów 
zgrupowanych w Zjednoczeniu 
ZNTK. Centrum dysponuje 
komputerem „Odra 1304” oraz 
zespołem urządzeń pomocni­
czych. Komputer pomaga w 
wykonywaniu obliczeń z za­
kresu gospodarki materiało­
wej, ekonomiki transportu, 
funduszu płac, analizy zatrud 
nienia. Umożliwia to lepsze 
planowanie produkcji i bar­
dziej sprawne kierowanie za­
kładem.

Przewiduje się dalszą roz­
budowę ośrodka obliczeniowe­
go. W przyszłym roku zostanie
zainstalowana 
jemna” „Odra 
duje się także 
rżenie zakresu 
prac. (PAP)

bardziej „po- 
1305”. Przewi- 

znaczne rozsze- 
wyk on ywan yc h

Obawy przed zbrojnym
wystąpieniem prawicy

W miarę, jak przybliża się 
data 11 listopada, dzień ogło­
szenia niepodległości Angoli, 
w Lizbonie wzrasta napięcie 
powodowane obawami, iż reak 
cja będzie próbowała wykorzy. 
stać ten moment do zbrojnej 
akcji kontrrewolucyjnej.

Tak zwany komitet czujno­
ści rewolucyjnej reprezentują 
cy szeregowców i podoficerów 
lotnictwa w ogłoszonym w po 
niedziałek kolejnym komuni­
kacie twierdzi, iż plan zbroj­
nego zamachu przewiduje pod 
jęcie między 7 a 9 listopada 
skoordynowanej akcji sił ultra 
prawicowych jednocześnie w 
Portugalii i w Luandzie.

W kilka godzin po opuibliko 
waniu cytowanego komunika­
tu ostrzeżenie to znalazło czę­
ściowe potwierdzenie w nocie 
o aresztowaniu w Luandzie i 
przewiezieniu samolotem do 
Portugalii 15 osób oskarżo­
nych o przynależność do zbrój 
nych organizacji faszystow­
skich.

Z dnia na dzień również w 
samej Portugalii przybywa do 
wodów na to, iż działalność 
zbrojnych grup faszystowskich 
nie ogranicza się do powrotu 
d--> kraju. W niedzielę przed

galii. W więzieniu w Caxias 
pod Lizboną przebywa już 45
aresztowanych ostatnich
dniach członków ELP oraz cy 
wiłów* i wojskowych, podejrzą 
nych o współdziałanie z tą or­
ganizacją.

Aktywizacja sił związanych 
z reżimem Salazara nie pozo­
stała bez wpływu na przyspie 
szenie podjęcia oczekiwanych 
od dawna w Portugalii decyzji 
w sprawie specjalnych trybu­
nałów, które będą sądzić by­
łych członków faszystowskiej 
policji politycznej PIDE oraz 
uczestników zbrojnego zama­
chu stanu udaremnionego 11 
marca br.

Decyzją Rady Rewolucyjnej 
powołane zostały w sobotę 
dwa oddzielne trybunały woj­
skowe do sądzenia tych osób.

W
☆

poniedziałek późnym

Przed zjazdami porfii radzieckich komuais^

Podsumowanie dorobku
republik związkowych
W komunistycznych partiach republik związkowych 

rozpoczęły się przygotowania do zjazdów republikańskich * 
ganizacji partyjnych. Będą one obradować — podobnie hu 
konferencje obwodowe i krajowe KPZR w federacji rosw 
skiej — w końcowym etapie bieżącej kampanii sprawo? 
dawczo-wyborczej, która popf.edza zbliżający się XXV Zja^ 

• partii radzieckich komunistów.
Obecnie w poszczególnych 

republikach odbywają się po­
siedzenia plenarne komitetów 
centralnych, poświęcone usta­
leniu zasad wyborów delega­
tów na zjazdy i wyznaczeniu 
ich terminów. Uchwały w tej 
sprawie podjęły już m. in. cen 
tralne instancje komunistycz­
nych partii: Ukrainy, Azerbej 
dżanu, Mołdawii i Tadżykista­
nu. Jak wynika z publikowa­
nych komunikatów, zjazdy w 
republikach związkowych zo­
staną zwołane w styczniu i w 
pierwszej połowie lutego przy 
szłego roku.

Ich uczestnicy ocenią dzia­
łalność swych organizacji par 
tyjnych w ostatnim 5-leciu, 
wybiorą nowe partyjne wła­
dze republikańskie oraz dele­
gatów na XXV Zjazd KPZR.

Zjazdy te staną się zarazem 
okazją do podsumowania bo-

nącym nakładom państwa na 
te' cele towarzyszy 2nacz a 
wzrost udziału republik w re 
lizacji zadań obejmuiących / 
łość gospodarki narodo^j 
ZSRR.

O wykonaniu przed termi 
nem planów bieżącej 5-latki w 
zakresie produkcji przemy^ 
wej zameldowały już m. in.re 
publiki: ukraińska, azerbej 
dżańska, uzbecka, a ostatnio ii 
tewska. (PAP)

W przededniu 58 rocznicy 
Wielkiego Października
• Prezentacja 

książki naukowej
• Seminarium

gatego dorobku 
we wszystkich 
związkowych w 
1975. Okres ten 
wał się w całym

osiągniętego 
republikach 

latach 1971— 
charakteryzo- 
Kraju Rad dy

namicznym rozwojem gcspodar 
ki narodowej, wysokim tem­
pem i szerokim zakresem bu­
downictwa inwestycyjnego w 
przemyśle i 'rolnictwie, a tak-
że wydatnym podniesieniem
poziomu życia społeczeństwa.

W setkach miejscowości
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-1 zwiększenia roli rodziny w o- 
|j gćlnospołecznym procesie wy- 
| hhowywania młodego pokołe- 
,'jia Polaków.

Rosnącemu udziałowi kobiet 
|l v życiu politycznym, społecz- 
» iym i gospodarczym kraju, 
| ch wysokim kwalifikacjom za 
g vodowym — podkreślano — 
. Lowinno towarzyszyć szersze 

J: szybsze ich awansowanie. 
S|?rzeszkodą są - pokutujące je- 
&zcze często tradycyjne uprze 
, -jilzenia wobec kobiet na kie­
rowniczych stanowiskach. Jest 
Oo problem wymagający gene 
|||alnego rozwiązania," pomocy 
E joartii i państwa.
H| Deklarując pełne poparcie 
lila zawartego w przedzjazdo- 

pych Wytycznych KC PZPR 
(iiTOgramu dalszego dynamicz­
nego rozwoju kraju — uczest­
niczki spotkania zanewniały, 
le ogół kobiet uczyni wszy- 
|tko. abv zadania wytyczone 

||a VII Zjeździe partii' wyko­
nać jak najlepiej.
, r W toku spotkania zabrał głos 
lj premier Piotr Jaroszewicz. 
IJrzypominając dorobek społecz 
fuo-gospodarczy ostatniego pię 
| jiolecia, widoczny w Łodzi tak

! {Zachmurzenie małe, miejscami 
lljze iścinwo duże z niewielkimi 
|| padami mżawki w części północ- 

kraju. Mgła i zamglenia lo- 
plnie utrzymujaęe się przez dłuż- 

cześć dnia. Temperatura mak 
Ipmalna od 5 do 10 st., a na po- 
||dniu i zachodzie około 13 st. 
^'łiatry słabe i umiarkowane z kie 
Hjłinków południowych.

Jmiiimi mmmmmm
। Dzisiejszy serwis informacyjny 
jaracowal Zbyszek Kruszona

wszech miar zasługuje na pozy 
tywną ocenę, że posunęła ona 
milowymi krokami sprawy na 
szego narodu. Jest jednak je­
szcze wiele spraw do rozwiąza 
nia. Partia i państwo znają 
dobrze wszystkie codzienne 
pioblemy naszego narodu; sta 
rają się przeciwdziałać istnie 
jącym jeszcze niedostatkom. 
Minione 5-lecie jest tego naj 
lepszym dowodem, zrealizowa 
ny został bowiem program o- 
bszerniejszy od zapowiadane­
go w Uchwale VI Zjazdu par 
til

Oczywiście nie wszystkie 
sprawy zostały już załatwio­
ne — powiedział Edward Gie^ 
rek. — 5-lecie jest zbyt krót­
kim okresem, aby nadrobić za 
ległości. Partia dokonuje więc 
wyboru najważniejszych ce­
lów, których realizacja powin­
na przynieść dalszą odczuwał 
ną poprawę życia narodu. 
Przyszła 5-latka ma być je­
szcze owocniejsza od mijają­
cej. Będzie to jednak wyma­
gać wielkiej, rzetelnej pracy 
całego narodu.

Nawiązując do Wytycznych 
na VII Zjazd PZPR, Edward 
Gierek stwierdził, że partia wy 
suwa na czołowe miejsce pro 
biem podniesienia jakości — 
jakości pracy i jakości nasze­
go życia. Praca musi ludziom 
dawać satysfakcję ? to nie tyl 
ko wyrażającą się ilością za­
robionych złotówek, ale i prze 
konaniem, że służy ona całe­
mu społeczeństwu. Powinniś­
my własną pracę wciąż dosko 
nalić. Należy tworzyć odpo­
wiedni klimat dla dobrej ro­
boty. krytykować każde niedo 
ciągnięcie, każdy przejaw mar

wejściem 
„Benfica”

na stadion klubu 
w Lizbonie eksplo-

dowała podczas meczu piłki 
nożnej bomba o dużej mocy, 
umieszczona na wojskowej pół 
ciężarówce.

W nocy z niedziel? na ponie 
działek wojsko aresztowało w 
samej Lizbonie 12 członków fa 
szystowskiej organizacji ELP, 
o czym doniosła w oficjalnym, 
drugim wydaniu stołeczna po 
południówka „Diarip de Lis- 
boa”. Wieczorem ogłoszono o- 
ffcjalnie wstępne wyniki ak­
cji prewencyjnej przeciwko 
„Wojsku Wyzwolenia Portuga 
lii”f (ELP), rozpoczętej w ubie­
gły piątek aresztowaniem u- 
czestnikćw spotkania dowód­
ców grup bojowych tej orga­
nizacji w jednym z klasztorów 
w Bradze, na północy Portu-

wieczorem portugalski sztab 
generalny odroczył przeprowa 
dzenie pierwszych od 25 
kwietnia 1974 roku planowa­
nych na wielką skalę 'manew 
rów wojskowych, w których 
miały wziąć m. in. udział od­
działy komandosów i siły pa­
ramilitarne. Manewry miały 
odbyć się w dniach 7 — 9 
bm. Lewica wojskowa, wysu­
wając jako argument, iż ma­
newrami mieli dowodzić m. 
in. oficerowie oskarżani przez 
nią o prawicowe tendencje, w 
bm. oświadczeniach wyrażała 
licznych, opublikowanych 3 
poważne zastrzeżenia. Utrzy­
mywała ona. iż operacja ta 
meże być wykorzystana przez 
siły kontrrewolucyjne. (PAP)

Ukrainy, Białorusi, Kazachsta 
nu, Kirgizji, Łotwy, Uzbekista 
nu i pozostałych republik — 
zbudowano nowe wielkie obiek 
ty produkcyjne, wydobywcze i 
energetyczne, uruchomiono 
liczne magistrale gazowe i ro­
pociągowe, oddano do użytku 
miliony mieszkań, tysiące pla­
cówek kulturalno-oświatowych 
i usługowo-handlowych.

Republiki Azji środkowej 
wzbogaciły się ponadto w tym 
czasie o nowe potężne zbiorni 
ki wodne i rozległą sieć urzą­
dzeń irygacyjnvch, umożliwia 
jących intensyfikację uprawy 
bawełny i hodowli owiec.

Był to jednocześnie w ży­
ciu republik związkowych 
okres pogłębiającej się ich spe 
cializacji w wybranych gałę- '

aktywistćw TPP-R
W Ośrodku Rozpowszechnia 

ma Wydawnictw Naukowych 
PAN w Warszawie otwarto 3 
bm. wystawę radzieckiej ksią 
żki naukowej. Zaprezentowano 
na niej 350 tytułów najnow­
szych publikacji obejmują­
cych wszystkie dziedziny wie 
dzy, wydanych nakładem wy 
dawnictwa „Nauka”, będące­
go największym partnerem 
ORWN PAN.

Odbywające się co roku wy 
stawy książki radzieckiej w 
Polsce i polskiej w ZSRR — 
służą dalszemu pogłębieniu 
i zacieśnieniu polsko-radzie­
ckiej współpracy naukowej. 
Szczególne znaczenie ma eks­
pozycja tegoroczna, odbywają 
ca się w roku uroczystości ju­
bileuszu 250-lecia Akademii 
Nauk ZSRR. . ,

STRONA

ziach produkcji przemysło-
wej i rolniczej, odpowiadają­
cej miejscowym warunkom i 
możliwościom rozwoju oraz 
ogólnym potrzebom kraju. Ros

Ożywiona działalność dyplomatyczna 
w sprawie Sahary Zachodniej

W. Brytania w „klubie 
państw naftowych"
W poniedziałek rozpoczęła 

się oficjalnie przemysłowa eks 
ploatacja ropy naftowej ze 
złóż położonych w sektorze 
brytyjskim pod dnem Morza 
Północnego. Ropa naftowa z 
leżących w odległości 110 mil 
od szkockiego miasta Abe-r- 
deen złóż „Forties” popłynęła 
rurociągiem na lad, a stamtąd 
do rafinerii . w Grangemouth. 
Wydarzeniu temu nadano bar 
dzo uroczystą oprawę. Przycisk 
w stoczni Aberdeen nacisnęła 
królowa Elżbieta II w obecno 
ści licznie zgromadzonych czo 
łowych polityków kraju, w 
tym r^e^-era Harolda Wilso­
na. (PAP)

Dyplomaci i politycy kon­
tynuują ożywioną działalność, 
zmierzającą do rozwiązania 
problemu Sahary Zachodniej, 
w sprawie której Rada Bezpie 
czeństwa uchwaliła w niedzie 
lę nową rezolucję. W ponie­
działek w południe poinformo 
wano w Rabacie, że wysłan­
nik sekretarza generalnego 
ONZ, Kurta Waldheima, ocze­
kiwany jest w Agadirze, gdzie 
znajduje się obecnie siedziba 
króla Hasana II. Rada Bezpie­
czeństwa, jak wiadomo, w 
swej ostatniej rezolucji zale­
ciła sekretarzowi generalne­
mu kontynuowanie konsulta­
cji z zainteresowanymi kraja­
mi.

Jednocześnie premier Maro 
ka, Ahmed Osman udał się w 
poniedziałek do Madrytu, gdzie 
wznowił rozmowy z księciem 
Juanem Carlosem. Następca 
tronu odbył w niedzielę bły­
skawiczną podróż do stolicy 
Sahary, el-Ajun, gdzie w wy-

głoszonym do żołnierzy prze­
mówieniu zapewnił, że rząd 
zrobi wszystko, by armia hisz 
pańska „zachowała honor”.

Król Hasan skierował rów­
nież do Algieru specjalnego 
wysłannika ministra stanu d.s. 
kultury, Mohameda Bahnini. 
W poniedziałek został on przy 
j^ty przez prezydenta Bume- 
diena.

Agencje donoszą, iż do Aga- 
diru przybył niespodziewanie 
przewodniczący lokalnego par 
lamentu Sahary Zachodniej, 
będący jednocześnie członkiem 
parlamentu hiszpańskiego, Cha 
tri Uld Sidi Said Dżumani, by 
na ręce króla Hasana złożyć 
hołd „w imieniu plemion saha 
ryjskich”.

Na granicy Sahary Zachod­
niej zgromadzono już prawie 
wszystkich uczestników ^poko­

jowego marszu, który teoretycz 
nie powinien rozpocząć się 4 
listopada br. (PAP)

5 bm., w przededniu 58 ro­
cznicy Wielkiej Socjalistycz­
nej Rewolucji Październiko­
wej, rozpoczyna się w War­
szawie dwudniowe, ogólnopol 
skie seminarium aktywistów 
Towarzystwa Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej, poświęcone 
osiągnięciom narodu radziec­
kiego w budownictwie komu­
nizmu. W trakcie spotkania, 
organizowanego przez ZG 
TPP-R oraz Instytut Podsta­
wowych Problemów Marksi­
zmu -Len inizmu KC PZPR, 
przedstawione zostaną refera­
tu* omawiaiace m. ih. kierow­
niczą rolę KPZR w budowie 
społeczeństwa komunistyczne­
go. radziecką politykę pokoi'1 
oraz rozwój nauki i techniki 
Kraju Rad. W drugim dniu 
semiinairium, w sekcjach pro­
blemowych, przedyskutowane 
zostaną zagadnienia aktywno­
ści snołecznei i politycznej w 
ZSRR oraz rozwoiu gospoda 
ki. oświaty i kultury radzie­
ckiej.

Autorami referatów beoa — 
obok naukowców z Polski -- 
również przedstawiciele nau 
społecznych z ZSRR. (PAP)

Wojskowy zamach 
stanu w Bangladeszu,

Dokończenie ze str. 1 
jalność wobec nowych 
Według innych doniesień, A 
med zachował stanowisko Pr 
zydenta, ale wojsko przeje* 
faktyczną kontrolę nad Pa 
stwem. ,

Rzecznik departamentu $ 
nu USA potwierdził doniesi 
nia o wojskowym zarnachu s 
nu w Bangladeszu, stwie5da;u 
jąc, że „sytuacja w tym <<r 
wydaje się płynna’’. Age,Sj 
zachodnie notują też 
o starciach zbrojnych w P 
ce. (PAP)
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hasze polsku sprawy

Lepsi wiedzą 
i kwalifikacjami

Gdyby wśród 
ekonomistów i 
działaczy gospo 
darczych prze­
prowadzić an­
kietę na temat: 
jaki wzrost pro 
dukcji liczy się

^bardziej — odpowiedź 
brzmiałaby jednoznacznie: ten, 
którego źródłem jest wydaj­
ność pracy. Właśnie we wzro- 
jcje wydajności pracy tkwią 
u nas nadal wielkie rezerwy, 
większe niż sobie na ogół wy­
obrażamy. Przewaga tych re- 
zerw nad innymi źródłami 
pomnożenia produkcji — taki 
mi jak na przykład wzrost za 
trudnienia, nowe inwestycje, 
dodatkowe surowce, itp. — po 
]ega między innymi na tym, 

jch uruchomienie prawie 
rje wymaga dodatkowych wy 
datków. Także na tym — i to 
Sę w odczuciu społecznym li­
czy chyba najbardziej — że 
wzrost wydajności pracy po­
ciąga za sobą wzrost zarob­
ków.

Wytyczne Komitetu Central 
nego na VII Zjazd PZPR sta­
wiają przed całym społeczeń­
stwem ogromne zadania, któ­
rych rozmiar i skala przekra­
czają wszystko, co dotychczas 
notowały kroniki naszej histo 
rii. Uzyskanie planowanego 
na lata 1976 — 1980 tempa 
wzrostu dochodu narodowego 
wymagać będzie w. tym czasie 
wzrostu wydajności pracy w 
przemyśle j budownictwie o 
43—45 procent w stosunku do 
roku 1975. I jeszcze jeden jak 
że wymowny fakt: udział wy­
dajności pracy we wzroście 
produkcji przemysłowej powi­
nien wynosić aż 90 procent. 
Oczywiście, taki wzrost wydaj 
ności wymaga nie tylko pod­
niesienia dyscypliny społecz­
nej i dyscypliny pracy. Wyma 
ga także, a może przede wszy 
stkim, pełnego wykorzystania 
wiedzy i kwalifikacji ludzi na 
wszystkich szczeblach hierar­
chii społecznej, począwszy od 
aparatu zarządzającego a skoń 
czywszy na pracownikach sze 
cęgowych, wykonujących naj­
prostsze czynności. Dlatego też 
dalsze podnoszenie poziomu 
wiedzy, kwalifikacji oraz umie 
jętności ludzi i rozwój nauki 
należą do podstawowych ce­
lów strategii społeczno - gos­
podarczego rozwoju kraju. Ca 
V nasz system oświaty i wy- 
cno-wania, całe szkolnictwo 
jednie i wyższe podporząd­
kowane są wszechstronnemu 
formowaniu osobowości mło- 
Qo?o pokolenia i zwiększaniu 
wiedzy oraz kwalifikacji za- 
wodowych społeczeństwa. Jed 
nym z głównych celów 
nauki jest udział w uno­
wocześnianiu i stałym dos­

konaleniu produkcji mate­
rialnej. Stąd tak duże znacze­
nie przywiązuje się d0 takich 
badań, które służą bezpośred­
nio potrzebom produkcji, dla­
tego również ogromny na­
cisk kładzie się na zwiększe­
nie chłonności naszej gospodar 
ki, a zwłaszcza przemysłu, na 
postęp naukowo - techniczny 
oraz polepszenie sprawności 
w wykorzystywaniu nowych 
wynalazków i odkryć i we 
wdrażaniu do praktyki wyni­
ków badań.

Ze zwykłej znajomości ży- 
'ńa wynika, że jeżeli dwa za­
kłady wyposażone są w takie 
same urządzenia i mają takie 
samo zaopatrzenie w surowce 
oraz tyle samo zatrudnionych,, 
ożywionych jednakowo wielką 
chęcią osiągania jak najlep­
szych wyników, to ten zakład 
będzie produkował lepiej i 
więcej, którego załoga będzie 
bardziej wykształcona i wyżej 
wykwalifikowana. Dlatego 
właśnie partia tak silny na­
cisk kładzie na sprawy wy­
kształcenia, wiedzy i kwalifi­
kacji. Z tym — też wiąże się 
postulat dalszego doskonale 
nia metod planowania, kiero­
wania i zarządzania, a w szcze 
gólności dostosowywania me­
chanizmów ekonomicznych, fi 
nansowych i organizacyjnych 
do potrzeb realizacji progra­
mu społeczno - gospodarczego 
rozwoju kraju. Nawet tak 
szczegółowy — i .chyba dotych 
czas niedoceniany odpowied­
nio do znaczenia i rangi — 
problem jak realizacja pro­
gramu rozwoju informatyki, 
znalazł swe odbicie w Wyty­
cznych. Nie wszyscy ludzie zaj 
mujący kierownicze stanowi­
ska w naszym aparacie gos­
podarczym w pełni dostrzega­
ją znaczenie tej dziedziny wie 
dzy i nie wszyscy już teraz w 
pełni sobie uświadamiają, że 
sprawne, wykonywanie tych 
zadań, które przed naszą gos­
podarką stoją, będzie możliwe 
dopiero przy szerokim zasto­
sowaniu informatyki. I to nie 
tylko w statystyce, nie tylko 
w planowaniu, lecz także w 
zarządzaniu gospodarką i kie­
rowaniu procesami produkcji 
oraz w stosowaniu nowych za 
sad ekonomiczno - finanso­
wych w przemyśle i produktji 
oraz innych dziedzinach gos­
podarki.

Nadchodzące pięciolecie 
przyniesie naszemu społeczeń­
stwu nie notowany dotychczas 
skok jakościowy, którego roz­
miarów, mimo znajomości od 
powiedndch liczb i wskaźni­
ków, jeszcze nie bardzo sobie 
uświadamiamy. Zadania cze­
kają nas tak duże, że już te­
raz trzeba sobie powiedzieć, 
iż wykonamy je tylko wów­

K^cy po raz pierwszy chcia 
. km się spotkać ze Sta- 
l ^tawern Walenciakiem, 

ygaazistą na wydziale narzę 
Wjm Zakładów Rowero- 

zna : "Predom-Romet” w Po- 
n: ndl okazało się, że właś 
k; . jechał on do Niemiec- 
nei n ęPub^ki Demokratycz- 
n:7A y a t0 wycieczka zorga- 
Kli'^^na przez Wojewódzki 
dla ^^hniki i Racjonalizacji 
rów35 U^°nych racjonalizato- 
Nie J .P°znailiskich zakładów, 
nie i ° to d^a mnie zaskoczę 
że ę. oyiem wiedziałem już, 
kilkn^5"^ Walenciak, autor 
Wniodr^^ wartościowych 
jest n °W racj°na^zatorskich, 
znakf°S7 daczem brązowej od- 
iu W, Zasługi w Rozwo- 
Polsce-’naiaHCZ”ŚCi w Wielko- 

z nielicznych 

stanowi^. racjonabzatorskie 
tylko ,lstotną, ale przecież 
ciaka zęsc Pracy S. Walen- 
Pozoct= ■ zakładzie, któremu 
dziestu wie.rny od łat dwu- 
kiem» iestem „skocz- 
jeg0 l r^ówi o sobie). Pod 
jako u Zp°średnim nadzorem 
Mąces dzisty zespołu zaj- 
rzWzi 6,0 regeneracją na- 
^esiec^ .^j.cłuje się kilku- 
od ja;u,łydzi. Od ich pracy, 
Phe2 Przygotowanego 

fnt .oprzyrządowania, 
.onowanie automa 

r'e detali długie se-
są m’.Z ^tńrych montowa 

ln- łańcuchy rozrzą-

NAJLEPSI
Racjonalizator 

i wychowawca
du do polskich „Fiatów”: 125 i 
126. Jeden z tych łańcuchów 
zdał znakomicie egzamin w sa 
mochodzie, który z Sobiesła­
wem Zasadą za kierownicą, po 
bił kilka rekordów świata w 
pamiętnej próbie na podwro- 
cławskiej autostradzie.

Jedną z tajemnic dobrej ro­
boty S. Walenciaka jest zdys­
cyplinowanie pracowników. 
Widoczne jest ono zwłaszcza 
w wykorzystaniu czasu pracy.

— U nas o szóstej na ogół 
każdy już stoi przy warsztacie 
— mówi brygadzista. — I nie 
zostawia pracy wcześniej niż 
na sygnał kończący zmianę. 
A jak trzeba, to dłużej też 
zostanie. Przyrząd może się ze 
psuć akurat przed czternastą. 
I trzeba go naprawić, by mógł 
służyć następnej zmianie. Sta­
ramy się także unikać, na ile 
tylko można, absencji w pra­
cy. Przecież wystarczy, że za­
braknie dwóch ślusarzy i już 
mogą być kłopoty z zapewnie­
niem ciągłości produkcji na 
jakimś odcinku. 

czas, jeżeli obok takich ele­
mentów jak coraz większa dys 
cyplina pracy, większe zaan­
gażowanie, szczera chęć dobre 
go wykonywania obowiązków 
i szeregu innych czynników — 
będziemy dysponowali więk­
szą niż dotychczas wiedzą i 
wyższymi kwalifikacjami. U- 
świadomienie sobie tego postu 
latu powinno wywołać określo 
ne konsekwencje nie tylko 
wśród tych, którzy dopiero 
się uczą w szkołach i na uczel 
niach, ale także powinno zdo­
pingować do podnoszenia kwa 
lifikacji ludzi już pracujących 
i już posiadających pewne 
kwalifikacje. Postulat dosko­
nalenia swej wiedzy i za\\> do 
wych umiejętności dotyczy 
wszystkich — i profesora mają 
cego wielki dorobek i najwyż­
sze godności naukowe, i robot 
nika, wykonującego nieskom­
plikowane czynności.

/^Osiągnięcie wszystkich ce- 
lów i zadań społeczno- 

ekonomicznego rozwoju Polski 
w’ rozmiarach zawartych w 
Wytycznych może nastąpić tyl 
ko w tym przypadku, jeżeli w 
skali społecznej nastąpi zwięk 
szenie wiedzy i kwalifikacji i 
jeżeli będziemy robić wszyst­
ko, by wiedzę i kwalifikacje 
jak najlepiej wykorzystać w 
procesie produkcji. Nie notowa 
ne dotychczas w Polsce tem­
po rozwoju wszystkich dzie­
dzin życia, a przede wszyst­
kim produkcji przemysłowej, 
budownictwa i rolnictwa, nie 
przyjdzie samo. Nie wystarczy 
w tym celu sam tylko pro­
gram, choćby nawet był naj­
wspanialszy i najbardziej opty 
malny. Programy mają bo­
wiem tę cechę charakterysty­
czną, że trzeba je zrealizować.

Nasz program, niejako zapo 
wiadany przez Wytyczne KC 
PZPR na VII Zjazd, jest też 
tylko czymś w rodzaju busoli, 
kierunkowskazu: to i to trze­
ba zrobić; dopiero wówczas 
będzie tak i tak. Co trzeba zro 
bić — już wiemy; co mamy 
osiągnąć — także wiemy. Wie 
my też, czego od nas partia o- 
czekuje, żebyśmy zadania naj­
bliższego pięciolecia wykonali 
jak najlepiej, a nawet je prze 
kroczyli. Wiemy również, cze­
go w zamian możemy oczeki­
wać jako społeczeństwo i ja­
ko jednostki. Program,' z któ­
rym partia przygotowuje się 
do VII Zjazdu PZPR jest pro­
gramem jasnym, precyzyjnym, 
nowoczesnym. Nie ma w nim 
pojęć niesprecyzewanych i 
dwuznacznych. Jest to pro­
gram światły, kierowany do

Dokończenie na str. 4

MARIAN FLEJSIEROWICZ

Zwartość brygady zależy 
wprost od panujących w niej 
stosunków koleżeńskich, a tak 
że między bezpośrednim prze­
łożonym i podwładnymi. Oso­
bowość brygadzisty ma tu nie 
bagatelne znaczenie. Co o tym 
sądzi' brygadzista S. Walen- 
ciak?

— Przede wszystkim z pra­
cownikami należy rozmawiać, 
a nie pokrzykiwać na nich. To 
już są inne czasy, ludzie są 
coraz bardziej wykształceni i 
rozgarnięci. Trzeba się też ni­
mi interesować, zwłaszcza jak 
przyjdzie do brygady ktoś no­
wy, kogo trzeba dopiero uczyć 
fachu. Należy wymagać, ale 
także nie zapominać o pochwa 
le, jeśli jest ona zasłużona, 
czy o awansie, kiedy on przy 
sługuje.

— Przekonał się pan o sku­
teczności takiej metody?

— O tym jak atmosfera w 
zespole odmienia pracownika, 
niech powie przykład. Przy­
szedł niedawno do naszej bry­
gady pracownik. Jak to w no

Z każdym rokiem przyby­
wa do kraju coraz wię­
cej polonijnych gości.

Dla wielu z nich to już kolej­
na wizyta w Polsce, dla in­
nych — pierwszy kontakt z 
krajem przodków. Dotyczy to 
szczególnie młodego pokolenia 
polonijnego, pokolenia wśród 
którego coraz żywsze jest zain 
teresowanie swym etnicznym 
rodowodem. Ale jedno jest 
wspólne — to niezwykle ser­
deczny klimat, w którym upły 
waią wszystkie wizyty. I ten 
klimat jest charakterystyczny 
dla umacniających się, szcze­
gólnie w ostatnich latach, wię­
zi kraju ze społecznością polo 
nijną.

Społeczność ta — to ponad 
10-milionowa rzesza naszych 
rodaków, których losy rzuciły 
poza granice kraju; to setki 
organizacji kultura^ych. insty 
tucji naukowych, klubów, ze­
społów artystycznych. Przez 
kontakty z Polską dążą do 
utrzymania swej tożsamości 
kulturowej; w sile i rozwoju 
kraju widzą umocnienie swej 
nozycu wśród obcych spo­
łeczeństw.

Podkreśla to ważny doku­
ment z ubiegłorocznego spot­
kania przedstawicieli środo­
wisk polonijnych wielu kra­
jów — Forum Polonijnego 
1974: „Jesteśmy obywatelami 
różnych krajów, żyjemy w róż 
norodnych warunkach i ustro 
jach społecznych, reprezentuje 
my różne poglądy polityczne i 
zapatrywania, lecz wspólna jest 
nam troska o dobre imię Pol 
ski i Polaków, o pozycję Polo 
nii zagranicznej. O to, aby w 
dobie wysiłku całej ludzkości 
o utrzymanie i utrwalenie po­
koju, o zgodną współprace, nie 
zabrakło i naszych starań".

To stanowisko Polonii wiąże 
się z utrwalającymi się w świe 
cie procesami odprężenia, bez 
pieczeństwa i współpracy mię 
dzynarodowej. Utrwalenie tych 
orocesów — stwierdzają Wy­
tyczne na VII Ziazd partii* — 
to linia wypływająca z najbar

Gigant przemysłu ZSRR

Gaz ziemny - Polsce
Na granicy Europy i Azji, 

w stepowych rejonach 
południowego Uralu, w 

pobliżu Orenburga, rozpoczę­
to eksploatację drugiej części 
największych złóż gazu ziem­
nego. Z tej okazji udzielił wy 
wiadu przedstawicielowi AP 
„Nowosti” zastępca ministra 
przemysłu gazowniczego ZSRR 
Jurij Zajcew.

— Gaz ziemny stał się jed­
nym z podstawowych rodza­
jów paliw i surowców dla prze 
mysłu chemicznego, a prze­
mysł gazowniczy — ważną ga 
łęzią gospodarki narodowej.

W ZSRR stworzony został 
jednolity system zaopatrywa­
nia w gaz, który zapewnia do 
pływ błękitnego pailiwa do 
1500 miast i dużych miejsco­
wości. Jest to powiązany ze

wym miejscu pracy — trochę 
nieswój, poddenerwowany. Ta 
ki też wracał do domu. Po 
pewnym czasie mile zaskoczo­
na żona zapytała go: „Czło­
wieku, co się z tobą stało?” 
Okazało się, że pod wpływem 
atmosfery w zespole, zmienił 
się zupełnie. Uspokoił się w 
pracy i w domu.

Przed VII Zjazdem PZPR, 
Zakłady Rowerowe „Predom- 
Romet” w Poznaniu podjęły 
zobowiązania wartości 7,5 min 
złotych. Wykonują je właśnić 
tacy ludzie jak Stanisław Wa- 
lenciak i jego brygada: sumień 
ni, pogodni i odpowiedzialni.

K. M.

POLONIA I KRAJ

Serdeczna więź
dziej żywotnych interesów na 
rodu polskiego. Socjalistyczna 
Polska wnosi swój wkład do 
rozwoju stosunków międzv 
państwami niezależnie od róż 
nic polityczno-społecznych. Po 
lonia — zainteresowana z 
oczywistych przesłanek rozwo 
jem wsnółnracy między naro­
dami, wśród których żyje a 
Polską, staje się czvnnikiem 
da^zego rozwom pokoiowego 
współistnienia i współpracy.

Nasi geście polonijni akcen 
tują dtimę swych środowisk z 
wszechstronnego i dynamicz­
nego w ostatnich latach roz­
woju kraju, umacniania się 
Polski na arenie międzynaro­
dowej, podkreślają, że ma to 
niezwykle istotne znaczenie dla 
Polćnii i jej statusu społeczne 
go oraz zawodowego, pozycji 

wśród innych snołeczeństw. dla 
wychowania młodego pokole­
nia polonimego w poczuciu du 
my z polskiego rodowodu.

Kontakty naszych gości z 
krajem rozwijają się w klima 
cie serdecznej życzliwości, laką 
okazuje kierownictwo politycz 
ne naszego kraju dla Polonii i 
jej problemów. Wyrazem sto­
sunku najwyższych władz do 
spraw rozwijania i utrwalania 
więzi Polonii z krajem bvłv 
snotkania I sekretarza KC 
PZPR — Edwarda Gierka z 
przedstawicielami środowisk po 
lonimych z okazji Kongresu 
Nauki i Techniki, ubiegłorocz 
nego Forum Polonijnego, spot 
kania z naszymi rodakami z 
okazji wizyty w Belgii, Fran­
cji i Stanach Zjednoczonych.

To wszystko, co w Polsce ro 
bimy — przypomnijmy słowa 
I Sekretarza KC PZPR wypo 
wiedziane w czasie spotkania 
z reprezentantami środowisk 

sobą technologicznie zespół za 
głębi, podziemnych zbiorników 
gazu, zakładów przetwórczych, 
stacji rozdzielczych i sieci ma 
gistralnych gazociągów o dłu 
gości około stu tysięcy kilo­
metrów.

Niewątpliwą wartością za­
głębia orenburskiego jest je­
go niewielka odległość od e- 
nergochłonnych ośrodków Ura 
lu i europejskiej części kraju. 
Ponadto na jego bazie rozwi­
ja się produkcję siarki ele­
mentarnej i kondensatu gazo­
wego — bardtzo cennego su­
rowca dla przemysłu chemicz 
nego. Jednakże przy zagospo­
darowaniu tego zagłębia spe­
cjaliści napotkali na bardzo 
poważne trudności, z których 
największą był problem siar­
kowodoru.

Na czym ten problem pole­
ga?

— Występowanie tego agre­
sywnego i toksycznego gazu 
w składzie gazu ziemnego zna 
cznie utrudnia wydobycie i 
przeróbkę. Powierzchnia szy­
bów wydobywczych, urządze­
nia kopalniane i fabryczne po 
krywają się rdzą. Korozja w 
ciągu kilku lat zmienia stalo­
we urządzenia po prostu w 
rzeszoto. Istnieje jeszcze bar­
dziej nieprzyjemne następ­
stwo korozji, które może u- 
jawnić się w ciągu kilku go­
dzin. Metale stają się kruche 
jak szkło, a to grozi wybu­
chem, awarią.

Stworzenie wielkiej kopalni 
i fabryki przerobu gazu przy 
obecności siarkowodoru wy­
magało wielu dodatkowych 
wysiłków nauikowców. W przy 
gotowywaniu eksploatacji pier 
wszej części złoża uczestniczy 
ło na przykład S6 instytutów 
projektowych i naukowo-ba­
dawczych, 46 budowlanych, 
montażowych i innych przed­
siębiorstw. W niektórych o- 
kresach na budowach praco­
wało ponad 30 000 ludzi naj­
różniejszych specjalności. Ra­
zem ze specjalistami radziec­
kimi nad problemami stwo­
rzenia optymalnej technolo­
gii, wytrzymałego sprzętu, nie 
zawodnej automatyki ..ochro­
ny metali przed korozją pra­
cowali specjaliści z Francji, 
USA, RFN, Włoch. Wiele decy 
zji technicznych ulegało w to 
ku pracy zasadniczym zmia­
nom i udoskonaleniom. Żagłę 

polonijnych w Sejmie w lipcu 
ub. r. — ma ogromne znacze­
nie nie tylko dla przyszłości 
kraju i ludzi w nim mieszkają 
cych, ale także dla pozycji 
wszystkich Polaków rozsia­
nych po całym świecie. Chce- 
my, aby ludzie polskiego po­
chodzenia za granicą znaczyli 
jak najwięcej w krajach, w 
których mieszkają i żeby mo­
gli dzięki temu szerzyć dobre 
imię Polski.

„Sercem i krwią jestem Po­
lakiem, cieszę się z każdego 
sukcesu Polski i dziękuję za 
nie” — te słowa uczestnika 
spotkania, Zdzisława Piechoc 
kiego ze Szwecji były chara- * 
kterystyczne dla wypowiedzi 
reprezentantów Polonii.

W klimacie życzliwości 
kształtują się niezwykle ko­
rzystne warunki dla współpra 
cy środowisk polonijnych z 
krajem, dla działalności powo 
lanego dla rozwoju tej współ 
pracy Towarzystwa „Polonia”. 
Z żywym rezonansem wśród 
naszych rodaków spotkało się 
przeznaczenie historycznego 
zamku w Pułtusku na Dom Po 
lenii. Wyrazem pragnienia 
umacniania więzi z krajem 
jest liczna obecność reprezen­
tantów środowisk polonijnych 
na spotkaniach i imprezach w 
kraju, festiwalach i konkur­
sach polonijnych. Na podkre­
ślenie zasługuje fakt, że 
uczestnikami większości im­
prez jest młodzież pochodze­
nia polskiego; jej zaintereso­
wanie sprawami kraju, kultu 
rą polską znajduje m. in. odbi 
cie w ogromnej popularności 
„letnich szkół języka i kultu-

Dokończenie na str. 4
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bie stało się wielkim poligo­
nem, gazie prowadzone były 
badania, sprawdzano s.przęt i 
urządzenia automatyczne.

— Jak przedstawia się o- 
beonie teren zagłębia?

— Od czasu rozpoczęcia eks 
ploatacji jego drugiej części 
jest to największe przedsię­
biorstwo gazownicze w ZSRR 
i w Europie. Jego moc produk 
cyjna wynosi 30 miliardów me 
trów sześciennych gazu rocz­
nie o ogólnej wartości prawie 
1 miliarda rubli.

Wywiercono 200 szybów, u- 
łożono tysiące kilometrów wy 
sokociśnieniowych rur. Na 
pierwszy rzut oka trudno za­
uważyć na orenburskim ste­
pie większe zmiany. Dopiero 
zbliżywszy się do urządzeń 
wstępnej obróbki gazu na le­
wym brzegu rzeki Ural moż­
na domyślić się, że powstała 
tu nowa gałąź przemysłu. Zaś 
na prawym brzegu rzeki, w po 
bliżu Orenburga, widnieją ko 
miny fabryki przerabiającej 
gaz. Wysokość kominów — 
180 m, a emisja gazów do at­
mosfery sprowadzona jest do 
minimum z myślą ochrony 
środowisk a. Sama fabryka zaj 
mu je stosunkowo niewielki 
obszar, aby nie marnować 
niepotrzebnie urodzajnej zie­
mi.

— Jakie są dalsze perspek­
tywy rozwoju zagłębia?

— Obecnie budowana jest 
część trzecia, o mocy produk 
cyjnej 15 miliardów metrów 
sześciennych rocznie. Prace 
prowadzone są zgodnie z 
Generalnym Porozumieniem 
Państw — Członków RWPG na ( 
temat zagospodarowania złóż 
orenburskich. W 1978 r. oren 
burski gaz popłynie do krajów 
socjalistycznych nowym gazo­
ciągiem Orenburg — w tym ., 
de Polski.

W przyszłości ten kompleks 
gazowniczy przekształci się w* 
gazowniczo-chemiczny, bowiem 
powstanie tam duży kombi­
nat chemiczny. Zasoby gazu 
i innego surowca — soli ku­
chennej są w okręgu orenbur 
skim praktycznie nieograni­
czone.

BORYS IWANOW
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480 filmcw fabularnych i 12 000 króflcom^razowych

30 lat polskiej kinematografii
TV asza kinematografia ob- 

chodzi swoje 30-lecie w 
Polsce Ludowej. W listopadzie 
1945 r. ukazał się dekret Kra 
jowej Rady Narodowej o utwo 
rżeniu przedsiębiorstwa pań­
stwowego „Film Polski”. Da­
ło to podstawy prawno-orga- 
pizacyjne dla rozwoju sztuki 
-filmowej w odradzającym się 
i budującym nowe życie kra­
ju.

Rodowód nowej polskiej ki­
nematografii jest jednak nie­
co wcześniejszy, bowiem już 
15 czerwca 1943 r. w Sielcach 
nad Oką powołana została 

-Czołówka Filmowa I Dywizji

produkowano ich 20, a
1970 27. Na tym mniej
więcej poziomie produkcja fil 
mów fabularnych utrzymuje 
się do dziś. Ogółem w okresie 
30-lecia nasza kinematografia

czego niemało, przypadło fil­
mom fabularnym, nagradza­
nym często wielokrotnie. Nie­
które z tych filmów zdobyły 
światowy rozgłos. W omawia­
nym okresie sprzedaliśmy do

■ wyprodukowała około 480 fil- 80 krajów całego świata 
mów fabularnych i blisko
12.000 — krótkometraźowych, 
różnych gatunków. Poprawę 
warunków produkcji przynie­
sie zamierzona rozbudowa ba­
zy wytwórczej. Obecnie już 
znaczna większość filmów fa-

bli-
sko 400 filmów fabularnych 
oraz około 2800 - krótkometra 
żowych.

Filmy rodzimej produkcji 
cieszą się popularnością wśród 
naszych widzów, co obserwu-

Piechoty im. Kościuszki,

bulamych realizowana jest 
kolorze..

Film polski zdobył sobie 
staloną renomę w świecie.

w

u- 
W

której dziełem było kilka wy­
dań „Polski walczącej”, w tym 
film „Bitwa pod Lenino”. 
„Czołówka”, już pod nazwą* 
Wytwórni Filmowej Wojska

okresie 30 lat utwory naszych 
reżyserów uzyskały na mię­
dzynarodowych festiwalach 
wiele nagród i wyróżnień, z

je się zwłaszcza ostatnio. 
Wśród około 220 filmów poka­
zywanych co roku w ostat­
nich latach na naszych ekra­
nach, znajduje się przeciętnie 
ponad dwadzieścia polskich. 
Ogółem do kina chodzi u nas 
co roku średnio około 140 min 
widzów. (PAP)

Polskiego 
1944 r.

rozpoczęła latem
wydawanie Polskiej

Kroniki Filmowej i nadal to­
warzyszyła żołnierzom Wojska 
Polskiego w ich zwycięskim 
marszu aż do Berlina.

I tak, miesiąc po miesiącu, 
rok po roku, w trudnych wa­
runkach technicznych, bez 
dobrego sprzętu zaczęły pow- 
stawać pierwsze filmy, naj­
pierw dokumentalne, potem 
fabularne. Ileż to wzruszeń da 
ły widzom w 1946 r. „Zakaza­
ne piosenki”.

Przez pierwszych 6 lat po 
wojnie zrealizowano zaledwie 
19 filmów fabularnych. W 
jednym tylko roku 1960 wy-

Serdeczna więź
Dokończenie ze str. 3

ry polskiej” organizowanych 
corocznie na polskich uniwer- 

: sytetach.
1 Coraz częściej spotykają się 
' polscy i polonijni uczeni, ar- 
1 tyści, członkowie zespołów ar 

tystycznych.
1 Istotną wagę ma rozwój kon 
! taktów ekonomicznych. Polo- 
' nia, czego dowodem była obec 
‘ność reprezentantów ponad 100 

firm polonijnych na ostatnich
.. Targach Poznańskich, pragnie 
ii uczestniczyć w kontaktach han 
i| dlowych naszego kraju, prag- 
::nie wnieść również swój wkład 
i1 do rozwoju społeczno-gospo- 
j dąrczego Polski.

i: Chęć uczestniczenia w życiu 
: kulturalnym kraju znajduje 

szczególnie serdeczny wyraz 
ii w zainteresowaniu przywraca 

i niem dawmej świetności odbu 
^dówywanym zabytkom, w pom 
i’ nażaniu polskich zbiorów sztu 
i M. Znana jest ofiarność Polo- 
' nii w świadczeniu na odbudo­

wy Zamku Królewskiego w 
“Warszawie, a także na budo- 
' wę pomnika Centrum Zdro- 
' wia Dziecka. Zbliżające się 

| i Igrzyska Olimpijskie będą 
uraz jeszcze świadectwem przy 
^wiązania naszych rodaków z 
i zagranicy do polskich barw na 
lijrodowych.
U ’ Nie sposób wyliczyć wszyst 
t|kie inicjatywy i kontakty, ja- 
B kie w ostatnich latach rozwi- 
li.jały się między środowiskami 
[polonijnymi a krajem. Dodaj- 

tylko, że szczególnie wi- 
tdoczny jest rozwój ruchu tu- 
l^rystycznego do kraju. Corocz- 
(' ńie odwiedza Polskę kilkuset- 
ł tysięczna rzesza gości polonij- 
ifeych, zabierając z tych odwie 
|dzin najlepsze wrażenia i prze 
Skonanie, żę wszyscy Polacy, 
| niezależnie od miejsca za- 
feieszkania, tworzą jedną wiel 
tką rodzinę.

Zakłady Chemiczne w Polkach

Fabryka urodzaju
, Blisko 40 procent wytwa­
rzanego w naszym kraju kwra 
su siarkowego dostarczają 
obecnie Zakłady Chemiczne w 
Policach (woj. szczecińskie). 
Policki kombinat produkuje 
nie tylko na potrzeby przemy­
słu chemicznego i eksportu. 
Nazywa się go również fabry­
ką urodzaju. Rolnictwo otrzy­
ma stąd w br. blisko 850 000 
ton nawozów fosforowych, czy 
li 300 000 ton w czystym skład 
niku. Oblicza się, iż co trzecia 
tona nawozu fosforowego po­
chodzi z Zakładów Chemicz­
nych w Policach. Począwszy
od ubiegłego roku wyt-
warza się tu także nawozy

. W ramach inwestycji towa­
rzyszących wzniesie się sze­
reg obiektów pomocniczych, za 
pewniających zwiększone do* 
stawy energii cieplnej i 
wody, magazyny, oczyszczali 
nie ścieków. Rozwijane będzie 
budownictwo mieszkaniowe — 
planuje się wybudować w Po 
licach w łatach 1978—1980 bli 
sko 1.200 mieszkań. O rozma­
chu podejmowanych przedsię­
wzięć świadczy najlepiej to, iż 
nowe wytwórnie, ciągi produk 
cyjne, obiekty pomocnicze — 
kosztować będą czterokrotnie 
więcej niż zrealizowane dotych 
czas inwestycje. (PAP)

Pogłoski o zmianach 
w składzie gabinetu 

prezydenta Forda
Senator Henry Jackson (de­

mokrata ze stanu Waszyngton) 
oświadczył w niedzielę wieczo 
rem, że prezydent Gerald Ford 
ma zdymisjonować sekretarza 
d.s. obrony, Jamesa Schlesin- 
gera. Senator Jackson powołał 
się na dobrze poinformowane 
źródło „zbliżone do admini­
stracji”. W Waszyngtonie 
krążą również pogłoski, że pre 
zydent zamierza zwolnić se­
kretarza stanu, Henry Kissin- 
gera z funkcji przewodniczą­
cego Krajowej Rady d.s. Bez­
pieczeństwa Narodowego, jed­
nego z najważniejszych stano­
wisk w państwie. Ponadto pre 
zydent ma również dokonać 
zmiany na stanowisku dyrek­
tora Centralnej Agencji Wy­
wiadowczej (CIA). Dotychcza­
sowy dyrektor William Colby 
ma zostać zastąpiony przez 
George Busha, który sprawuję 
obecnie funkcje szefa amery­
kańskiej misji łącznikowej w 
Pekinie. Następcą Schlesinge- 
ra ma zostać jakoby Donald 
Rumsfeld, były przedstawiciel 
USA w dowództwie NATO. 
Stanowisko przewodniczącego 
Krajowej Rady d.s. Bezpie­
czeństwa Narodowego miałby 
objąć gen. Brent Scowcroft.

Wiadomość o projektowa­
nych zmianach zamieścił w 
swym ostatnim numerze ty­
godnik „Newsweek”. Dotych­
czas dziennikarzom nie udało 
się uzyskać żadnego oficjalne­
go potwierdzenia tych infor­
macji.

W rewanżu lepsi 
koszykarze AZS-u

Mimo poniedziałku, drugie spotkanie koszykarzy 
i Warty wzbudziło nie mniejsze zainteresowanie niż 
niedzielny. Tym razem akademicy zrewanżowali się 
lokalnym rywalom, wygrywając 69:63 (35:35).

'Podobnie, jak w niedzielę, od 
pierwszych minut prowadzenie ob 
jęli warciarze. Byli oni bardziej 
ruchliwi, celniej strzelali, skutecz 
nie bronili dostępu do własnego 
kosza. W tej sytuacji jedyną brp 
nią AZS-u mogły być celne rzuty 
z dystansu. Niestety, właściwie ża 
den z zawodników gospodarzy nie 
trafiał z dalszych odległości, nato 
miast tylko młody Dąbrowski pró 
bował się przedzierać przez szczel 
ną obronę .pielonych”. W tej sy­
tuacji nie mogło dziwić stałe pro 
wadzenie Warty różnicą dwóch 
do sześciu punktów. Po raz pierw 
szy AZS wyrównał tuż brzed 
przerwą (29:29), potem nawet ob­
jął prowadzenie (31:29), by ostatecz 
nie zremisować tę część spotka­
nia. Rezultat pierwszych 20 minut

trójskładnikowe zawierające
azot, fosfor i potas.

Policki kombinat uzyskuje 
dobre wyniki produkcyjne — 
przemysł oraz eksport otrzyma 
ją stąd w br. 1.300 000 ton kwa 
su siarkowego — o 100 000 ton 
więcej niż planowano. Zwiększa 
się także produkcję nawozów. 
Załoga Wytwórni Kwasu Fos­
forowego ustanowiła ostatnio 
nowy rekord produkcyjny 
1.200 ton kwasu fosforowego 
na dobę. Realizowany jest też 
program zmierzający do dal­
szej intensyfikacji wytwarza­
nia tego kwasu, co umożliwia 
zwiększenie produkcji nawo­
zów. Coraz lepsze rezultaty 
produkcyjne uzyskuje się dzię 
ki dużemu zaangażowaniu za­
łogi, stałemu wprowadzaniu 
innowacji technicznych, auto­
matyzacji produkcji. Równo­
cześnie czyni się wiele dla 
usprawnienia transportu na­
wozów, m. in. w tym celu w 
coraz szerszym zakresie wyko 
rzystuje się arterie wodne, wy 
syła się nawozy w kontene­
rach kolejowych i samochodo 
wych.

Równocześnie realizuje się 
dalsze przedsięwzięcia mające 
na celu umocnienie produkcyj 
nego potencjału „Polic”. Pow- 
staje tu nakładem około 2,5 mi 
liarda złotych pierwsza w kra 
ju wytwórnia bieli tytanowej 
o zdolności produkcyjnej 36 000 
ton rocznie. Będzie także reali 

zowany tzw. program azotowo- 
fostorowy, w ramach którego 
wybuduje się nowe wytwór­
nie amoniaku (o rocznej zdol­
ności produkcyjnej 500 000 ton) 
i mocznika (400 000 ton rocz­
nie). Policki kombinat otrzyma 
również nowy ciąg, dzięki któ 
rernu produkcja nawozów trój 
składnikowych wzrośnie o 
140 000 ton rocznie.

Lepsi wiedzą 
i kwalifikacjami

Dokończenie ze str. 3 
nowoczesnego, światłego naro­
du. Jest to program, u które­
go podstaw tkwi założenie, że 
społeczeństwo polskie dojrza­
ło do wykonywania zadań 
wielkich, przed pięciu jeszcze 
laty uważanych za wręcz nie­
możliwe. W realność tego pro 
gramu nie ma dziś powodu 
wątpić. Przeciwnie, to, czego 
dotychczas pod kierownic­
twem partii dokonaliśmy, każę 
żywić przekonanie, że zadania 
nie tylko wykonamy, lecz na­
wet możemy je przekroczyć. 
Jednakże jednym z’ podstawo­
wych warunków jest jak naj­
lepsze wykorzystanie potencja 
łu wiedzy’ i kwalifikacji ludzi.

MARIAN FLEJSIEROWICZ

V
Z Waszyngtonu donoszą 

także, iż wiceprezydent USA, 
Nelson Rockefeller zakomuni­
kował w poniedziałek, że nie 
będzie się ubiegał o stanowisko 
■wiceprezydenta w wyborach 
1976 r. (PAP)

,, Koziołki" płacą
Na 964 grę z 2 bm., w której od­

były się dwa losowania wpłynęło: 
126.292 zakłady wartości 378.876,— 
zł.

Na losowanie I wpłynęło 76.537 
zakładów' wartości 229.611,— zł. 
Fundusz nagród wynosi 126.286,— 
zł.

Na losowanie II wpłynęło 49.755 
zakładów wartości 149.265,— zł. 
Fundusz nagród wynosi 82.995,— zł.

W losowaniu I stwierdzono: 
10 „czwórek” po 3.414,— zł, 30 
„trójek premiowanych”- po 164,—
zł, 363 „trójki” po 64, 
„dwójek premiowanych’ 
zł, 5.219 „dwójek” po 5,-

W losowaniu

—zł, 390 
po 25,—
zł.

stwierdzono:
.czwórkę z liczbą dodatkową'

w wysokości 7.463;— 
rek” po 2.487,— zł, 5
miewanych’ 
jek” po 67,- 
miowanych”

po 167,- 
zł, 148

zł, 6 „czwó- 
„trójek pre- 

■ zł, 240 „tró 
..dwójek pre-

po 26,— zł, 3.236 „dwó
jek” po 6,— zł.

Kolejne podwójne losowanie 
965 gry odbędzie się 9 bm. w Kór 
niku na Rynku o godz. 12.90.

Sprawy do załatwienia

Dlaczego brakuje
plastrów leczniczych?

W wielu miastach występu­
ją kłopoty z nabyciem „Presto- 
plastrów” i „Polo-plastrów”, 
a więc artykułów pierwszej po 
trzeby niezbędnych przy 
wszelkiego rodzaju skalecze­
niach i urazach. Jak wynika z 
informacji uzyskanej przez 
dziennikarza PAP w Pozna-
niu, fabryka 
chfa” produkuje 
ło 70 min tych 
potrseby szacuje

„Połlena-Le- 
rocznie oko- 

plastrów, a 
się na około

w przemyśle maszynowym i 
okrętowym. Wyrób tych taśm 
rozpoczęły w III kwartale br. 
zakłady „Stomil” w Grudzią­
dzu, które systemem gospodar 
czym przygotowały odpowied­
nią instalację i w przyszłym ro 
ku mają rozwinąć produkcję 
już- na szerszą skalę. Pozwoli 
to zwiększyć wytwarzanie pla­
strów leczniczych w fabryce 
poznańskiej. (PAP)

AZS-, 
mecj 

swoim
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Zastąpiono 
mnie kalkulato­
rem kieszonko­

wym. 
(„Punch” — 

W. Brytania)

90 min. Zakład rozpoczął pro 
dukcję tych środków przeszło 
30 lat .temu i obecnie wysłu­
żone . maszyny nie są w sta­
dnie sprostać rosnącym zamó- ■ 
wieniom aptek. Fabryka w 
Poznaniu, której głównym za­
daniem jest dostawa kosmety 
ków i środków piorących, czy 
niła starania, aby produkcją 
plastrów zajął się, zgodnie ze 
swym profilem produkcyjnym, 
orzemysł farmaceutyczny „Pol 
fa” jednak nie dysponuje od­
powiednią instalacją.

W związku z ta sytuacją 
dziennikarz PAP w Warsza­
wie zwrócił się do Departa­
mentu Obrotu Towarowego 
Ministerstwa Przemysłu Che­
micznego o wyjaśnienie, co re 
sort zamierza zrobić aby za­
pewnić odpowiednie dostawy 
tych artykułów. Okazało się, 
że już wcześniej zapadła de-

„Lechia” od innej dodatkowej 
produkcji, tj. taśm technicz­
nych używanych w wielu ga- 
łęzi«ch, a przede wszystkim

Paradoksy XX wieku
Spleen

Ponura sytuacja gospodar­
cza sprawiła, że flegmatyczni 
Anglicy coraz głębiej zagląda­
ją do kieliszka. Zdaniem eks­
pertów, naródowe pijaństwo 
kosztuje brytyjską gospodarkę 
znacznie więcej, aniżeli straj­
ki. Szczególnie wysokich strat 
przyczyniają skacowane „mu­
rarskie poniedziałki”. Organi­
zacja charytatywną Helping 
Hand, zajmująca się rehabili-
tacją alkoholików, opubliko-
wała alarmujące dane: z po^/ 
wodu nadużycia whisky przęi * 
mysi traci rocznie 25 890 ooo dhi > 
roboczych, w każdy ponied^ia 
łek jest nieobecnych w pracy 
średnio 200 090 osób, a straty 
produkcyjne z tego tytułu 
przekraczają 200 min funtów 
szterlingów. Analizy wykazują, 
że w rachunku tym absencja 
robotników waży prawdopo­
dobnie mniej, niż ekonomicz­
ne skutki nagminnie szerzą­
cych się libacji w gabinetach 
managerów. (PAT)

14 i 16 bm. w „Arenie"
Polska - Rumunia 

w piłeś ręcznej
Po siatkarzach, którzy w 

czerwcu i w październiku bn 
gościli w Poznaniu, miejscowi 
sympatycy sportu będą mogli 
oglądać w tych dniach dwa 
mecze w innej z widowisko­
wych dyscyplin — piłce ręcz­
nej. Przeciwnikami Polaków 
— czwartej drużyny ubiegło­
rocznych Mistrzostw Świata bę 
dzie Rumunia. Goście to do­
skonały zespół, aktualni wice­
mistrzowie i wielokrotni mi­
strzowie świata. Dwa mecze z 
reprezentacją Rumunii Polska 
rozegra w dniach 14 i 16 bm. 
w sali „Areny”. Dokładniejsze 
informacje o terminach oby­
dwóch spotkań oraz o składach 
drużyn przekażemy niebawem.

(ad)

10000 osób 
uprawia kadmg 

w Polsce
Częstochowę uważa się za ko 

lebkę polskiego kartingu i nie 
bez racji. Tam przed 15 laty 
bracia Andrzej i Ryszard Pop 
ko zbudowali pierwszego pol­
skiego „gokarta” — samochód 
poruszany silnikiem motocykle 
wym o pojemnóści 125 ccm i 
mocy około 8 KM.

Kolejne egzemplarze tych 
nieco dziwnych pojazdów wy 
kenywane przez konstrukto­
rów-amatorów zapoczątkowa­
ły rozwój nowej dyscypliny 
sportowej — kartingu. Obec­
nie w Polsce ten sport upra­
wia około 10 000 osób. Kartin- 
giem interesuje się przede 
wszystkim młodzież, która pasje 
sportowe łączy z zamiłowania 
mi konstrukcyjnymi!. (PAP)

Boks

Czterech Wielkopolan 
w kadrze

na mecze z HM)
Tradycyjnie już pod koniec 

roku rozegrane zostaną dwa 
spotkania reprezentacji Pol­
ski z pięściarzami NRD. Bok­
serzy walczyć będą 14 XI w 
Karl-Mar x-Stadt i 16 XI w 
Gera. Wydział Wyszkolenia 
PZB powołał na zgrupowanie 
treningowe do Wisły 41 za­
wodników. Wśrpti nich znała 
zło się czterech przedstawicie­
li wielkopolskiego boksu: Jó­
zef Stachowiak i Marian Gu- 
zielak z Olimpii oraz Kazi­
mierz Przybylski i Ryszard 
Osiński z Zagłębia Konin.

(wił)

Udany finisz 
hokeistów Bogdanki

Również i 'wczoraj hokeiści Bog 
danki okazali się lepsi od war­
szawskiego Okęoia. Po niedzielnym 
zwycięstwie 6:4 w poniedziałek w 
meczu centralnej ligi juniorów po 
znaniacy pokonali drużynę stołecz 
ną 5:3 (1:2, 0:1, 4:1). Tak więc po- 
do-bnie jak i dzień wcześniej o wy 
granej gospodarzy zadecydowała 
lepsza końcówka. Bramki dla Bog 
danki -dobyli: Graczyk 3 oraz Ko­
walski i Owczarek, (ad)

gry był dość szczęśliwy dla 
podarzy, gdyż drużyną lepszą 
tym okresie była Warta. 1 ’

Początek drugiej połowy b 
korzystny dla AZS-u. GbSpo<ja„ 
prowadzili 39:35. Cóż, kiedy 
jątkowa indolencja strzałowa s 
wiła, iż akademicy znowu od?-’ 
inicjatywę Warcie. Prowadź, 
czterema punktami akademicy / 
uzyskali żadnego punktu z sześci 
rzutów osobistych (!). Kole?, 
10 punktów zdobyła Warta j 
objęła prowadzenie sześcioma n? 
ktami. Wydawała się. że i 
razem „zieloni” zwyciężą w ja]j 
przy ul. Młyńskiej. Ale w 8 mb 
po przerwie boisko za 5 prze^ 
nień osobistych opuścił m. Kują, 
wiak i od tej mniej więcej pory 
sprawnie działająca warciarsks 
„maszynka” jakby się zacięła 
Bardzo ambitnie grający akademi 
cy odrobili straty, potem sami ob 
jęli prowadzenie, które system*, 
tycznie powiększali. Ostatecznie 
AZS zwyciężył dzięki celniejszym 
rzutom w końcówce i chyba >4. 
nak większej odporności psychicz- 
nej.

Najlepszymi zawodnikami byli: 
w AZS-ie — Dąbrowski i p0 przer 
wie Walkowiak, a w Warcie - 
Stańko i Pluciński. Najwięcej 
punktów zdobyli: dla AZS-u - 
Grześczyk' 23. Dąbrowski 16 i Wal 
kowiak 12, a dla Warty — Pluciń 
ski 14, Stańko 10 i M. Kujawiak 
— 9. (ad)

Wysoka porażka 
siatkarzy Posnanii

Dziwną metamorfozę przeszedł w 
nocy z niedzieli na poniedziałek 
zespół siatkarzy Posnanii. Po nie­
dzielnym zwycięstwie nad MZKS 
Ostrołęka 3:0, wczoraj poznaniacy 
ulegli rywalom w tym samym sto­
sunku (w setach 11:15, 4:15, 12:15).

Trzeba tu nadmienić, że Porażka 
ta nie jest wynikiem rewelacyjnej 
gry siatkarzy Ostrołęki, lecz słabej 
postawy poznaniaków'. Goście 
owszem grali bardzo ambitnie i po 
prawnie, lecz na nic by się im to 
zdało, gdyby Posnania nie popeł­
niała tylu błędów. Najbardziej ra 
żącym było złe przyjęcie piłki po 
zagryw'cn przeciwnika, a taki błąd 
uniemożliwia dobre przeprowadze­
nie ataku. Sporo zastrzeżeń budzi­
ła też gra Posnanii w obronie. Bra 
kowało wza jemnej asekuracji, dzię 
ki czemu goście kilkakrotnie zdo­
bywali punkty po przerzuceniu pił 
ki nad blokującymi zawodnikami. 
Również w ataku Posnania nie gra 
ła tak skutecznie jak zwykle. Spo­
ro piłek trafiało w blok przeciw­
ników lub wychodziło w aut.

W I i III. secie gra była wyrów­
nana i przez kilka minut toczyła 
się bez zmiany rezultatu. W koń­
cówkach obu setów bardziej Kl- 
trzymali okazali sie goście, prze­
chylając szale zwycięstwa na swo­
ją .korzyść. W II secie poznaniacy 
po całej gamie błędów i nieporon 
mień poderwali sie do walki- goy 
zawodnicy Ostrołęki prowadzili juz 
13:2. co oczywiście nie mogło dac 
rezultatu, (wił)

Calisia — Włocłavia 1:3 (^» 
10:15, 13:15, 8:15).

PUŁK A RFCZNA 
MĘŻCZYZN 

O WEJŚCIE DO II LIGI 
(Tabela po I rundzie rózg1'!’1'®®

1. Gwardia Koszalin 11 19
2. Ostrovia 11
3. Sparta Oborniki U 15
4. Polonia Buk U I4 a1";; 
5. Grunwald Ib P-ń 11 12 212:"' 
6. SZS AZS Gorzów 11 12 210;1”
7. MKS Zew Świebodzin

H 11 183:1W
8. SZS AZS ZieJona^Góra

11 11 ZS3:^
9. Polonia Chodzież 11 8 29$’"

10. Błęhitni Kruśliwiec
M 7 294:^

11. SZS AZS Szczecin 11 7 17,:!S 
12. Gopłania Inowrocławu e 11**

m lo
smolnym mistrzem 

w piłce ręcznej
Piłkarze ręczni jako P1 

si zakończyli 
trzostwo szkół ponadpo^®, 
wych. Wzięło . w nióh “ k 
29 zespołów. Po rozegra111 
nałów, do których za^w w 
kow^ły się cztery drużyn?’ 
lejność była następują^- w 
VII LO z Poznania, 2. I 
Gnieźnie, 3. Zasadnicza . 
ła Zawodowa Dokształcaj^ 
4. Zespół Szkół Rolnik' 
Poznań — Qolęcin.

Wyniki spotkań fin^, 
ZSR — Oborniki 22:32^ .
no — Oborniki 24:19, Gn 
— ZSR 24:20, Gniezno - 
IO 16:19, VII LO — 
29:15, VII LO — ZSR
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Zakłady Elementów Wyposażenia Budownictwa 
b M E T A L P L A S T ' - P O Z N A Ń.

ulica Robocza nr 33
ZAWIADAMIAJĄ

o ZMIANIE SIEDZIBY PRZEDSIĘBIORSTWA
I NUMERÓW TELEFONICZNYCH

NoWy adres: UL. KORONKARSKA 7/13 
Telefony: Centrala

Dyrektor Naczelny
Z-ca Dyr. d/s produkcji
Z-ca Dyr. d/s pracowniczych 
i ekonomiki

— 710-21
— 712-80
— 705-20

712-28
Z-ca Dyr. d/s techn. i rozwoju — 712-94
Dział Zaopatrzenia 
Główny Mechanik

737-30
745-14
5862-K1

Tel. OT-17-92.

0 Lokale

Sprzedam Syrenę 104, 1968 
rok, stan bardzo dobry.

Sprzedam peTIsę z ezapką, 
kołnierzem i norek, suk­
nię ślubną. Teł. 455-37.

2899óg

Sprzedam wózek niemie­
cki, głęboki i spacerów- 
kę. Manifestu Lipcowego 

29051g

Samochody
Kupię silnik Volkswage- 
na (garbus). Oferty Ro­
man Mączyński, Przysie- 
ka Polska 5, poczta Stare 
Bojanowo woj leszczyń­
skie. 27818g

Kupię M-3 własnościowe 
lub domek jednorodzinny 
w okolicach Poznania. O-
ferty
waldzka 19 dla 27928g.

28780g

Małżeństwo, członkowie 
SM, poszukuje pokoju z 
używalnością kuchni (naj 
chętniej na terenie Krzy 
żownik — Jeżyce). Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 29058g.

praca 0 Nauka
pmjmę do pracy na do- 
S warunkach monte- 

instalacji sanitar- 
',,h ogrzewania, gazu, 
imocników montera, o- 

ę, spawaczy z uprawnie 
iami na autogen i.elek- 

rvcznvch. Zgłoszenia Za 
kład Instalacji Sanitar­
nych i Ogrzewania inz. 
u Grzechnik Poznań, ul. 
Rawska 26 tel. 673-878 
w godz. 16-19- 27996g

•Zatrudnię zaraz panią do 
'vcja w bieliżniarstwie. 

'Tel 67-47-91.28433g

Administracja domu za- 
rudni natychmiast dozor 
« okolica Rynku Wildec 
Kiego. Oferty: „Prasa” 
GrunwaIdzka 19 dla 28447g

Przyjmę dozorstwo z ma 
lvm mieszkaniem. Ofer­
ty: ..Prasa” Grunwaldz­
ka 19 dla 28463g.
Potrzebny ślusarz do pro 
dukcji sprężyn, możliwie 
i prawem jazdy. Może 
tyć zamiejscowy. Oferty: 
Prasa” Grunwaldzka 19 

dla 28497g.

Zaopiekuję się dzieckiem 
w swoim domu. Ul. Pa­
miątkowa 12 m. 9. 28993g

Iczniów przyjmę — lakier 
nia samochodów. Po­
znań, Ostrowska 143.

28975g
Przyjmę dozorstwo — wa 
runek mieszkanie. Oferty 
Trasa”, Grunwaldzka 19 
dla 29046g.

Przyjmę uczennicę w za­
wodzie kaletniczym. Po­
znań, Dobra 42 — Jeżyce. 

28475g
Pracownika do warsztatu 
ślusarskiego, wyrób i 
montaż urządzeń wenty­
lacyjnych, przyjmie war 
sztat ślusarski Feliks Ma 
tysiak, ul. Syrokomli 5a 
61-660 Poznań, (Piątkowo 
— dojazd autobusem 78 
jeden przystanek za ron
dem). 28493g

Student Politechniki u- 
dzieli korepetycji fizyka, 
matematyka. Rutkowski, 
tel. 33-21-45 . 28473g

Kto przygotuje absolwent 
kę LO do egzaminu 
wstępnego do AM Ofer­
ty: „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 28484g.

Kupno 0 Sprzedaż
Kupię maszynę do pisa­
nia —. walizkową. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27888g.

Kupię maltańskiego pies 
ka. Łąkowa 7 m 9.

27871g
Kupię spawarkę transfor 
matorową. Buk, tel. 242. 

28548g
Piec gazowy czteropalni- 
kowy kupię. Oferty: „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
28426g.

Akordeon 120-basowy „Me 
nuet” tanio sprzedam. 
Sylwester Rembalski. Po­
znań, Polanka 21 m. 3.

2854Og

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
31 października 1975 r. przeżywszy 57 lat zmarła 
moja najdroższa żona, nasza na jitkochańsza 
matka, teściowa i babcia, śp.

WANDA KRÓLAK
z domu Pieczyńska

Pogrzeb odbędzie się dnia 4 bm. o godz. 16 na 
cmentarzu parafialnym Poznań - Krzyżowniki.

W smutku pogrążona
RODZINA

29300g

+ Dnia 2 listopada 1975 r. odeszła od nas na 
I zawsze najdroższa matka, teściowa, babcia 
i prababcia, w 90 roku życia

BARBARA REMLEIN
primo voto Nowak

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 15 
na cmentarzu w Żabikowie.

W smutku pogrążona

RODZINA

Luboń, ul. Świerczewskiego 20. 29280g

Dnia 1 listopada 1975 r. zmarł długoletni i ee- 
°ny pracownik naszego przedsiębiorstwa

STEFAN MEISSNER

Sprzedam magnetofon 
„Tesla B-4”, radio samo­
chodowe „Rajd”. Telefod 
67-47-06 po godz. 16 . 2865»g

Okazyjnie sprzedam nową 
pelisę męską — spód z nu 
trii. Zbierska. Poznań Sta
szica 19 m. 13; 28228g
Sprzedam kożuch damski, 
nowy, rozmiar 48. Ulica 
Świt 31 m. 16, po godz.
17. 28154g

Sprzedam kożuch dam­
ski nowy. Adres wskaże* 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 26905g.

Sprzedam pokój kombino 
wany (poliester). Ul. Bu­
kowa 14 m. SI, godz. 17—
19. 29144g

Sprzedam bufet, kredens 
i stół okrągły. Adres —
Sienkiewicza 6 
go-dz. 15—18.

5, w 
29043g

Maszynę do pisania krót­
ki wałek — sprzedam. O- 
siedle Rzeczypospolitej 80
m. 11. 29O5Og

Volkswagena prądnicę 12 
V, spawarkę transforma­
torową sprzedam. Adres 
wskaże „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 28399g.

Sprzedam łuszczarkę ob­
wodową do wyrobu obło- 
.gi i skleiny, długość robo 
cza 130 cm, plus kocioł do 
podgrzewania. Cena korzy 
stna. Wykrojniki do wy­
robu klipsów do włosów 
+ 400 kg blachy - taśmy 
— czarnej (100X6X0,4 cm). 
Wiadomość: Gostyń, tel. 
97, tylko w godz. 18—22.

Młode małżeństwo z dziec 
kiem, członkowie SM, po­
szukuje pokoju na pół 
roku. Płatne z góry. O- 
ferty: „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 28160g. •
Młode, bezdzietne małżeń 
stwo, członkowie SM, po­
szukuje pokoju nieume- 
blowanego — opłata mie­
sięczna. Oferty: „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 28215g.
Przyjmę na pokój dwie 
panienki. Poznań-Antoni- 
nek, ul. Browarna 6.

28263g
Zamienię kawalerkę kwa 
terunkową, nowe budow­
nictwo, na dwa pokoje z 
kuchnią i balkonem, mo­
że być stare budownic­
two, c. o. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27877g
Młode małżeństwo, człon­
kowie SM, poszukuje po­
koju. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 18 dla 27841g
Pana pracującego na
wspólny pokój przyjmę.
Poznań, Wiosenna 16.

27860g

Małżeństwo z półrocznym 
dzieckiem (członkowie
SM) wynajmie pokój,
może być przy samotnej 
osobie. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27861g
Mieszkanie 3-pokojowe. 
85 m! w Siemianowicach 
SI. — zamienię na podob 
ne lub mniejsze w Pozna 
niu. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 27843g.
Poszukuję pustego poko­
ju u samotnej osoby — 
mogę gotować obiady. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 27749g.
Nowy Tomyśl — zamienię 
3 pokoje, 2 kuchnie — na 
mieszkanie w innej miej­
scowości. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 27750g
Panna, członek SM, poszu 
kuje pokoju nieumeblo- 
wanego, może być na pro 
wincji. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27754g
Szczecin! Zamienię 2 po­
koje, kuchnię, łazienkę, 
balkon, c. o., telefon — 
na 1 lub 2 pokoje z kuch 
nią z nowego budownic­
twa w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27883g. •

W dniu 31 października 1975 roku zmarła

IRENA HOFFMANN
długoletni pracownik Szpitala im. J. Strusia.

W Zmarłej straciliśmy sumiennego i wzorowe­
go pracownika.

Rada Zakładowa — POP — Dyrekcja 
Zespołu Opieki Zdrowotnej Stare Miasto.

1212-K3

W dniu 2 listopada 1975 r. po ciężkich cierpie­
niach zmarł w wieku 92 lat na^sz najukochańszy 
i nieodżałowany mąż, tatuś i dziadek, śp.

Pogrążona w głębokim smutku

Pogrzeb odbędzie się w dniu 6 bm. o godzi­
nie 13.05 na cmentarzu junikowskim.

żona z rodziną
29289g

STANISŁAW ŁOTYSZ

Poszukuję pomieszczenia 
na warsztat ok. 30 m*. 
Oferty: „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 28265g.
Uwaga! Wałbrzych — za­
mienię pokój z kuchnią 
w starym budownictwie 
na podobne w Poznaniu. 
Informacje: Poznań, Ko-
nińska 26 m. 1. 28271g

Wynajmę lub kupię po­
kój lub pokój z kuchnią.
Tel. 33-36-60. 28274g

Bezdzietne małżeństwo — 
członkowie SM, poszuku­
je pokoju. Oferty listow­
ne: Andrzej Sielimowicz. 
Kraszewskiego 3 m. 9.

28279g
Wezmę w dzierżawę mie­
szkanie na okres 2—3 lat, 
płatne z góry. Oferty: 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 38346g.

Starsze małżeństwo po­
szukuje pokoju z kuch­
nią, samodzielne, dzierżą 
wa 3 lata z góry. Oferty: 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 28355g.

Samotna — członek spół­
dzielni, poszukuje samo­
dzielnego pokoju.. Dziel­
nica Grunwald, Jeżyce. 
Oferty: „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 28359g.

Oddam w dzierżawę po­
kój oraz garaż łub pomie 
szczenię na warsztat. Pe 
ryferie Poznania. Zapłata 
roczna z góry. Oferty: 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 28371g._______
Wezmę na pokój samot­
nych lub małżeństwo bez 
dzietne. Poznań-Szcżepan 
kowo, ul. Rodawska 23.

28374g

Oddam w dzierżawę mie­
szkanie w nowym budów 
nictwie. Płatne z góry. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 27931g.

Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-2 lub M-3. Po­
znań, Dębowa 41 m. 15.

27908g

„Prasa”, Grun-

PI

Przedsiębiorstwo Sprzętowo - Transportowe 
Budownictwa Rolniczego w Poznaniu, 

ulica Bałtycka 10, kod 60-960 
ZAKUPI PO CENIE ZŁOMU .

SAMOCHODY przeznaczone do kasacji
następujących marek :

• JELCZ 315, 316 oraz TATRA 138, 
oraz

0 przyczepy samochodowe 10 - tonowe 
D - 83 i D - 830.

148

typu

naszegoOferty prosimy kierować pod adresem 
przedsiębiorstwa — Dział Głównego Mechanika.

5885-K1

Zamienię dwa mieszka­
nia po pokoju z kuchnią, 
kwaterunkowe, na jedno 
dwupokojowe z kuchnią 
(nowe budownictwo albo

Kupię działkę ogrodni­
czo - budowlaną do 2.000 
m>. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 27558g.

Sprzedam

ć. Oferty: „Prasa”.
Grunwaldzka 19 dla 28385g.

• Nieruchomości

Pilnie kupię domek, mie­
szkanie do 80 tys zł. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 27612g.

Kupię — wydzierżawię lo­
kal, nadający się na sklep 
galanteryjny. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 28227g.
Sprzedam działkę pod do 
mek jednorodzinny, 673 
m! na Boninie. Pośredni­
cy wykluczeni. Oferty z

Zamienię dom 3 pokoje, 
kuchnia, ogród w Mosi­
nie — na mniejszy domek 
w okolicy Poznania lub 
zamienię na mieszkanie 
własnościowe 1 pokój i ku 
chnia w Poznaniu. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27958g.

podaniem ceny „Prasa”
Grunwaldzka 19 dla 27107g
Kupię domek z ogrodem 
do 30 km od Poznania, z 
dogodnym dojazdem w 
cenie ok. 150 tysięcy. O-

Sprzedam dom z budyn­
kiem gospodarczym i o- 
gródkiem w Luboniu k. 
Poznania. Oferty „Prasa’’ 
Grunwaldzka 19 dla 27696g

ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 27480g.

Działkę rekreacyjną Pusz 
czykowo, Puszczykowo 
Stare — kupię. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27524g.

Kupię domek. może być 
stan surowy albo stare bu 
downictwo. chętnie okoli 
ca Antoninka. Nowej Wsi, 
względnie każda inna 
miejscowość. Zgłoszenia: 
Borkowski, tel. 748-14 lub 
oferty Poznań 35 skrytka
21. 27743g

Sprzedam dom na wsi, po 
łożony przy lesie, 1,5 km 
od jeziora. Cena przystęp 
na. Adres wskaże „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
27619g.
Kupię domek lub miesz­
kanie w Poznaniu do 300 
tys. zł. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 27530g

Kupię domek jednorodzin 
ny w Wągrowcu lub oko­
licy. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 27535g.
I.uboń, sprzedam mały 
dom z ogrodem 0.35 ha, w 
rozliczeniu mieszkanie, 
względnie kupię mieszka 
nie do 200 tys. zł. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 27970g.

Kupię mały domek chęt­
nie Piła lub • okolice 
względnie mieszkanie wy 
łączone, stare budownic­
two. Oferty: Borkowski, 
Poznań 35, skrytka 21. lub
tel. 748-14. 27744g

Kupię domek (wilię) je­
dnorodzinną z wygodami, 
earażem w Poznaniu. Wie 
sław Baraniak, Poznań. 
Ognik 36 m. 6, od godz.
16. 27799g

Sprzedam pięciomorgowe 
gospodarstwo w Pozna­
niu, stan dobry, komu­
nikacja miejska. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 27876g.

s

dom jedne-
rodzinny w Gnieźnie, roi
ny Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 27918g.

Sprzedam działkę budo* 
wlana 0.5 ha Murowana 
Goślina, Żurawia 8.

37882*

Korzystnie odstąpię zagos 
podarowany ogródek dział 
kowy na Dębcu. Oferty: 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 28287g.________  
Odkupię ogródek dział­
kowy z altaną. Oferty: 
„Prasa”. Grunwaldzka M 
dla 28348g.

Kupię domek jednore- 
dzinny z ogrodem lub ma 
łe gospodarstwo 2 ha — 

■ Poznań, Oborniki, Muro­
wana Goślina, do 180.900 
zł. Oferty: „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 28325*.

Zjruby 0 Różne
Osobę, która znalazła w 
dniu 19 października wy­
żła niemieckiego — pro­
szę o skontaktowani*.
Ma.czna 5 m. 4. 292fidg

Regulatory napięcia sie­
ci, do telewizorów — wy 
konuje warsztat teleradio 
mechaniczny — Poznań, 
Wielka 20 . 27304*

0 Matrymonialne
Samotny rencista w po­
deszłym wieku z miesz­
kaniem, poszukuje towa­
rzyszki życia, mile widzia 
ne zdjęcia. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa" -— 
Grunwaldzka 19 dla 28700*
Wolny rencista, material­
nie niezależny, dobry fa­
chowiec. z racji samotno­
ści, poszukuje pani (ren- 
cistkiL z miłym, dobrym 
charakterem, lat 67 do 79. 
Cel matrymonialny. Po­
ważne oferty ..Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 287Wg

Wezmę w dzierżawę 1 ha 
ziemi z zabudowaniami 
lub bez, ewentualnie o- 
grodnictwo, możliwość 
kupna niewykluczona. O- 
ferty: „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 2834’7g.

bm. o godz. 19,

w smutku pogrążeni

córka i zięć

S. -f- p.

29294g

29236g

FRANCISZEK WOJCIECHOWSKI

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Ul. Szpitalna 5 m. 34. 29291g

wujek, śp.

MICHAŁ GAWRON
Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 10.25

na cmentarzu junikowskim.

5 bm. o godz. 11.10

S t r a p i o a
R O D Z I N A

Ul. Czekalskie 41 (Os. Warszawskie).29355g 29312g
ri

Pogrzeb odbędzie się dnia 
na cmentarzu górczyńskim.

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 bm. o godz. 13.40 
na cmentarzu junikowskim.

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 bm. o godz. 11.55 
na cmentarzu junikowskim.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 5 bm. o godzi­
nie 9.50 na cmentarzu na Junikowie,

maszczony Olejami św., mój najdroższy mąż, 
ojciec, teść, dziadek i —’ ’ *

o czym ze smutkiem zawiadamia 
bratanek z rodziną

W głębokim smutku pogrążone 
tona, dzieci i rodzina

W smutku pogrążona 
tona z rodziną 

Dojawd mikrobusem sprzed domu żałoby o go­
dzinie 9.30, ul. Przemysłowa 27. 29231g

HUBERT DZIKOWSKI
magister praw, sędzia w stanie spoczynku.

zmarł 1 listopada 1975 roku, opatrzony Sakra­
mentami św., przeżywszy lat 77.

Kupie parcelkę letnisko­
wą blisko Poznania, lasu, 
jeziora, ewentualnie z 
domkiem. Oferty: „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
28242g.

Kawaler przystojny, wy­
kształcony, na stanowi­
sku. dobrze sytuowąny — 
pozna, miłą, wykształco­
ną, bezdzietną panią do 
lat 46, najchętniej z pra­
wem jazdy. Cel matry­
monialny. Oferty „Prasa’* 
Grunwaldzka 19 dla 28734g.

tDnia 2 listopada 1975 r. odszedł od nas na 
zawsze przeżywszy lat 69 mój drogi mąż, 

nasz ojciec, teść i dziadek

JÓZEF JEŻYK
Pogrzeb odbędzie się w środę. 5 bm. o godz. 14 

na cmentarzu parafialnym w Skórzewie.
Strapiona 

żona z rodziną 
20380g

Ul. Ratajczaka 26 m. 121.

o go-

RODZIN
^erżyńskiego 68.

MARIANNA MALSKA
*• z domu Nowak

dsinie^rA/pdw czwartek, 6 bm.
4.30 na cmentarzu junikowskim.

trata®®

WfKTORIA SZYCH
odbędzie się 4Pogrzeb

zawiadamiająo czym

Dom żałoby — Jarocin,

Ul. Garbary 97 m.

Dnia 1 listopada 19775 r. po dłuższej choro­
bie przeżywszy lat 55 zmarł

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o go^ta,. 9.15 
na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku
tona z rodziną

józEf frąszczak 
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi.

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 8 
na cmentarzu junikowskim.

RODZINA

dnia 4 listopada 1975 r.
godzinie 13 na cmentarzu na Miłostowie.

Zmar!ego wyrazy głębokiego współ- 
'-‘•ucia składają:

Dyrekcją, Rada Zakładowa, POP
Prrop • u- 1 współpracownicy 

csiębiorstwa Przemysłu Gastronomicznego 
w Poznaniu — Oddział Kawiarń,

_ 1213-K3

że w głębokim bólu zawiadamiamy,
droższa *1U v r. zmarła nasza naj-
bahrin i u*ochana mamusia, siostra, teściowa, 
uaMia i prababcia

29317g

Solenni 2,Jist°Pada 1975 r. zmarł nagle nasz dłu- 
Pracownik

ZI>ZISŁAW KOŁODZIEJCZYK
W 7

ka Pra? straciliśmy cenionego pracowni- 
serdecznego kolegę.

.go WspdJc,,Z1?ar}eg° składamy wyrazy głębokie- 
i ^^'-zucia.

^ogrzph *
r. o w środę, dnią 5 listopada

ClPentarz nr ' 14 z kościoła św. Antoniego, na 
1 zy UL Bema w Ostrowie Wlkp.

współnT, 
acownicy _ Rada zakładowa — POP 

Okroić Zarząd
fS wej Spółdzielni Mleczarskiej 

w Ostrowie Wlkp.
1214-K3

Roosevełta 5 m. 8.

Kupię działkę z letnia- 
kiem lubvbez przy lesie, 
najchętniej w okolicy Ko 
bylnicy, Kicina, Wierze- 
nicy. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
28234g.

Panna lat 30 (średnie wy­
kształcenie) — pozna ed- 
nówiedniego nana do lat 
38. Cel matrymonialny. 
Poważne ofertv „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 287S7*

29319g

Dnia 2 listopada 1975 r. zmarła nasza kocha­
na matka, teściowa i ciocia, przeżywszy 

lat 92, śp.

Ul. Wrocławska 76. )

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
1 listopada 1975 r. odszedł od nas na zaw­

sze mój najdroższy przyjaciel - mąż, brat, szwa­
gier, kuzyn i wujek, śp.

WITOLD STĘPIEŃ

tDnia 2 listopada 1075 r. odszedł od nas na 
zawsze, opatrzony Sakramentami św., naj­

droższy mąż, kochany tatuś, brat, teść, szwa­
gier i wujek, śp.

JAN SZCZUROWSKI
mistrz krawiecki

Ul. Graniczna 13b m. 19.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
2 listopada 1975 r. zmarł po długich cierpie­

niach przeżywszy lat 76, mój najdroższy mąż, 
ukochany ojciec, teść, dziadek i pradziadek, śp.

tDnia 31 października 197^ r. zmarł po dłu­
giej' chorobie i ciężkich cierpieniach, na-

4- Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
' 2 listopada 1975 r. zmarła namaszczona Ole­
jami św., nasza droga siostra, bratowa, szwa- 
gierka i ciocia, śp.

ZOFIA KRÓL
z domu Tadeuszczak

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
3 listopada 1975 r., opatrzony Sakramentami 

św., zmarł nasz najukochańszy ojciec, teść, 
dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 82, śp.

WALENTY CZARNECKI
Uroczystości pogrzebowe odbędą się 5 hm., 

o godz. 9.30 w kościele parafialnym w Rokiet­
nicy.

W smutku pogrążona 
RODZINA

29325g

W dniu 2 listopada 1975 r. zmarł, opatrzony
Sakramentami św., przeżywszy lat 78 nasz 

kochany ojciec, teść, dziadek, szwagier i wujek

ANDRZEJ GŁOWACKI
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się dnia 6 bm. o godz. 14.15 
na cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążone

dzieci z rodziną

Ul. Za Bramką 4 m. 7. 29279*

W

tDnia 1 listopada 1975 r. zmarła po długich 
cierpieniach 90-letnia, śp.

z Frydrychowiczów

MARIA EWA GIERSBFRG
Pogrzeb odbędzie się w środę, 5 bm. o godz. 15 

na cmentarzu w Buku, w' grobach rodzinnych,

o czym zawiadamiają strapieni

córka, brat, wnuki, prawnuki i rodzina
29326g

tDnia 31 października 1975 r. po ciężkich cier­
pieniach odszedł od nas na zawsze mój dro­

gi i troskliwy mąż, nasz ukochany ojciec, brat, 
teść i dziadek, przeżywszy lat 66

TADEUSZ GROCHOWALSKI 
były więzień obozu koncentracyjnego 

Mauthausen - Gusen

Pogrzeb odbędzie się dnia 5 bm. o godz. 14 
na cmentarzu na Miłośtowie. )

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Reya 3 m. 10. 29303*
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r TEATRY

OPERA — g. 19 „Strassmy dwór”. 
MUZYCZNY — g. 19 „Nie kłam

kochanie".
POLSKI 
NOWY -
LALKI :

g. 19 „Kordian”, 
g. 19 „Oni”.
AKTORA g. 10

„Detektyw Ręka”, „Szalony Od- 
kwrzacz”.

KINA
KDF MUZA — g. 10, 12.30, 15, 

17.30 „Kalina czerwona” '(radź. 15 
L), g. 20 DKF „Kamera” (seans 
zamknięty).

KDF 
17.30

PAŁACOWE g. 15.30,
.Juriko, moja miłość” (radz.-

jap. b.o.), g. 19.30 DKF.
APOLLO — g. 10 „Blokada” cz.

li u (radź.), 
mknięty.

BAŁTYK —
1«, 20.30 „Noce

g. 14, 19 seans za-

g. 9.45, 12.30, 15.15,
i dnie” cz. I (poi.

GONG g- 10, 12; 16, 18, 20
„Siedem dziewcząt kaprala Zbru- 
jewa” (radź. b.o.).

GRUNWALD — g. 17, 19.30 „Ko­
bieta z lancetem” (radź. b.o.).

GWIAZDA 
„33 zgłoś się1

g. 13, 15, 17
(radź, b.o.), g. 19

„Spartakus” (USA 15 1.).
KOSMOS — g. 17.30 , 20 „Biały 

ptak z czarnym znamieniem” 
(radź. 15 1.).

MALTA — g. 16.30, 19 „Wielki 
Gatsby” (USA 15 1.).

MINIATURKA — g. 15.30 „Świat 
się śmieje” (radź, b.o.), g. 17.30, 
19.30 „Cztery serca” (radź. b.o.).

OLIMPIA — g. 15; 17.30 —- seans 
zamknięty, g. 20 „Klan Sycylij­
czyków” (fr. 15 1.).

OSIEDLE — g. 16, 19 „Kamo — 
ostatnia misja” (radź. b.o.).

PANCERNIAK 
„Wybacz i żegnaj

RIALTO

g. 17, 19.30
(radź. 15 1.).

g. 9. 16.45 „Noce i
dnie” cz. I i II (poi. 15 1.), g. 14

SCALA — g. 17, 19 
ręka” (radź. b.o.).

TĘCZA g- IL
przez pustynię” (fr. 15 1.).

WARTA

„Brylantowa

19 '„Ucieczka

g. 10, 12, Ifi „Przy-
gody Robinsona Krwzoe” (radź.
b.o.). g. 14, 17, 20 „Daleko na Za­
chodzie” (radź. b.o.).

WILDA — g. 10, 12.30. 15 „Jak 
zdobyć prawo jazdy” (fr. 15 1.), 
g. 17.30 , 20.15 „Noce i dnie”, cz. 
II.

WRZOS (Luboń)
chłanne miasto” (USA 15 1.).

g. 18 „Za-

FOTOPLASTIKON — 
.Wykopaliska Pompei”.

g. 13—18

ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie­
rzyniecka — g. 9—16.

DYŻURY
SZPTTALĘ: interna, chirurgia, 

laryngologia — ul. Mickiewicza 2; 
okulistyka, neurologia — ul. Wal-
ki Młodych 7.

Wojewódzka 
Ratunkowego 
Chełmońskiego

Stacja Pogotowia 
w Poznaniu, ul. 
20 — tel, 66-00-66;

nagłe zachorowania w domu i po­
rady lekarskie — teł.’ 63-735, wy-
padki uliczne i w miejscach pu­
blicznych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa
32-93-31; Osiedle Piastowskie 15, 
722-24; ul. Ugory 18. tel. 592-30.

tel. 
tel. 

Pod
stacja Położn.-Ginekologiczna, ul. 
Jackowskiego 41, tel. 419-268; ul. 
Kościuszki 103. tel. 544-44; Luboń.
te!. 99 i 544-44; Swarzędz tel.
209 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn­
ny codziennie oraz w niedziele i 
święta w godz. 7—22. tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę. al. Marcinkowskiego — 
dyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne z za­
kresu prawa rodzinnego, chorób 
wenerycznych i z zakresu służby 
zdrowia — tel. 980.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 149. Dzierżyńskiego 
349, Głogowska 107'109, Główna 53,
Mickiewicza 
Kórnicka ?4, 
ka 18. al. 
(całą dobę).

22. Mazowiecka 12. 
Słowiańska, Starołęc 
Marcinkowskiego 11

RADIO

W studenckim kole
przyjaciół ONZ

Studenckie Stowarzyszenie 
Przyjaciół ONZ znane 
jest w środowisku aka­

demickim dzięki ciekawym 
inicjatywom związanym z po 
pularyzacją zagadnień między 
narodowych. Z okazji waż­
nych wydarzeń politycznych 
SSP ONZ organizuje w klu­
bach studenckich wykłady i 
dyskusje mające na celu zo­
rientowanie studentów w aktu 
alnej sytuacji na świecie. Pro 
wadzi także cykliczne szkole­
nia i seminaria naukowe po­

święcone polityce zagranicznej, 
ruchowi młodzieżowemu w róż 
nych krajach, organizacjom 
studenckim itp.

Poznańskie koło SSP ONZ-u 
powstało — jako jedno z 
pierwszych w Polsce — w ro­
ku 1957. W jego działalności 
znalazły odbicie wszystkie waż 
niejsze problemy świata ostat 
nich kilkunastu lat. Szczegól­

nym zainteresowaniem młodzie 
ży studenckiej cieszyły się im 
prezy z cyklów: „Polacy na 
szlakach przemian świata”, 
„Problemy współczesnej Afry 
ki”, „Świat patrzy na Wiet­
nam”.

Koło SSP ON.Z-u pomaga^ 
tafcie studentom w doskonale 
niu znajomości języków ob­
cych. Prowadzi konwersacyj- 
ne kluby języka rosyjskiego, 
angielskiego, francuskiego i 
niemieckiego. Uczestnicy spot 
kań klubowych dyskutują o 
problemach międzynarodo­
wych w językach obcych. Tra 
dycją stały się już coroczne raj 
dy lingwistyczne, w czasie któ
rych 
mów 
nymi 
mi.

różnojęzyczny gwar roz- 
przeplata się z zagranicz 
ptosentewni turystyczny-

Zabudowa terenów na łazarzy
Wydawać by się mogło, że w gęstej zabudowie śródmieś­

cia Poznania nie znajdzie się już skrawka wolnej przestrze­
ni. A jednak tu i ówdzie istnieją jeszcze tereny, które — 
bez uszczerbku dla zielonych obszarów — nadają się pod 
zabudowę.

Takie wolne miejsca znale­
ziono m. in. na Łazarzu (mię­
dzy ulicami Findera, Hibnera 
i Łukaszewicza). Stanął tu 11-
kcndygnacyjny 
mieszkaniami.
giego takiego

dom ze 170 
Budowę dru- 
samego wie-

żowca, usytuowanego od stro 
ny ul. Findera, załoga Poznań

Obecnie SSP ONZ jest zaple 
czem naukowym dla działal­
ności zagranicznej Socjalistycz 
nego Związku Studentów Pol­
skich. Członkowie koła zbiera 
ją wiadomości dotyczące po-

Poznańskie Koło SSP ONS 
działa we współpracy z inny­
mi kołami środowiskowymi w 
miastach akademickich w kra 
ju, a także za granicą (głów­
nie w Wielkiej Brytanii i Ho­
landii). Poprzez Międzynaro­
dowy Ruch Studentów i Mło 
dzieży na rzecz ONZ (ISMUN) 
bierze udział w europejskich 
i światowych konferencjach. 
W październiku członkowie 
SSP ONZ uczestniczyli w ob­
chodach 30-rocznicy powsta­
nia Organizacji Narodów Zjed 
noczonych.

Obecnie w SSP ONZ trwa 
ją przygotowania do udziału w 
Europejskim Spotkaniu Mło­
dzieży, -które w czerwcu przy 
szłego roku odbędzie się w 
Warszawie, (gra)

Wieczór prób 
ntedych twórców

Wczoraj, w Pałacu Kultury, w
ramach popularnego cyklu „Spot
kań literackich przy kominku”
kilkunastu młodych twórców — 
uczniów szkół średnich z Pozna­
nia i województwa, studentów, 
członków Klubu Literackiego przy
PK zaprezentowało fragmenty
swej twórczbści poetyckiej i pro­
zatorskiej.

Publiczność spotkania, koleżanki 
i koledzy początkujących młodych 
poetów i pisarzy obiektywnie i, 
przyznać to trzeba, z dużym znaw­
stwem ocenili teksty rówieśników. 
I choć młodzi twórcy mają jeszcze 
przed sobą długie lata literackich
doświadczeń. ich
znajdy się na księgarskich jolkach 
stwierdzić można, iż wieczór} p.vo 
(wczorajszy był z kolei czwarty) 
stanowią dla nich doskonałe fo­
rum wypowiedzi publicznej i zdo­
bywania pierwszych artystycznych 
„ostróg”, (tg)

szczególnych wydarzeń
świecie analizę tych

na 
ma­

teriałów i komentarze do nich 
publikują w specjalnym biule 
tynie. Prowadzą cykliczne au 
dycje w radiowęzłach akade­
mickich. Przeprowadzają szko 
lenia dla wyjeżdżających za 
granicę na praktyki i stypen­
dia naukowe oraz wycieczki 
organizowane przez młodziieżo 
we biura podróży.

ODPOWIADAMY

Artur Z. — Instytut Badań Li­
terackich Polskiej Akademii Nauk,
mieści się w Warszawie, przy 
wym Swiecie 72. (2991)

Krajder. - 
formacji na 
dzieli panu

Szczegółowych

Na­

in-
poruszony temat u- 
nasz radca prawny,

który przyjmuje w każdy czwar­
tek 
19.

od 17 do 19 ul. Grunwaldzka
(3190)

□MOSZA

DIALOG Z JOHNEM HENDRICKSONEM 
W PRZERWIE POZNAŃSKIEGO RECITALU

„Mój“ Chopin
Urodził sJę przed 19 loty w 

70-tysięcznym mieście Ed- 
monton, szkołę średnią u- 

kończył w Montrealu, a obecnie 
jest studentem nowojorskiej 
School of Musie w klasie prof. 
Irwina Freondlicha. Uczestniczył 
dotychczas w dwóch mniejszych 
konkursach w Kanadzie i w Tek­
sasie. Słowem: John Hendrickson 
(z Kanady) — laureat nagrody 
polskiej krytyki muzycznej na 
IX Międzynarodowym Konkursie 
Panistycznym im. F. Chopina. W 
przerwie wczorajszego recitalu 
pianisty w auli UAM odbyliśmy 
z nim krótką rozmowę.

— Co skłoniło pana do udziału 
w Konkursie Chopinowskim?

— Fa‘kt, że jest to wielka oraz 
znana i uznana w świecie im­
preza. Chciałem się — mówiąc 
najkrócej — sprawdzić, ile mo­
gę zdziałać na warszawskim 
Konkursie. Chopina gram bowiem 
w ele i to nieomal od począt-

miem. Wykonawstwo - moje
po prostu bardzo mdywidiual- 
ne i swobodne. Gram ta-k jak 
czuje. Zresztą każdy pianista gra 
Chopina „po swojemu’1. To spra 
wo stylu, który jednym odpowia 
da dla innych zaś jest n<ie do 
przyjęcia.

Moim ulubionym interpretato­
rem muzyki Chopina jest Artur 
Rubinstein. Być może dlatego, 
że po raz pierwszy w życiu z 
utworami Waszego kompozytora 
zetknąłem się jako kilkuletni 
chłopak, właśnie dzięki niemu.

PROGRAM I: 7.40 Propozycje do 
Listy Przebojów; 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Koszaliński kon­
cert rozrywk.; 9.05 Mel. wielkiego 
ekranu; 9.30 Radio Praga informu­
je; 9.45 Rytmy, barwy, nastroje; 
10.08 Tańce z oper; 10.30 „Zawzię 
ty” — fragm. 2; 10.40 Ragtimy me 
tylko na fortepian; 11.05 Nie tyl­
ko dla kierowców; 11.12 Mozaika 
polskich melodii; 11.30 Konc. przed 
hejnałem; 12.25 Jesień w piosen­
ce; 13 Góralskie śpiewanie, gó-

O Na ul. Warszawskiej w Po­
znaniu kierowca samochodu mar­
ki „Syrena” jadąc z nadmierną 
szybkością nie zdążył zahamować 
i uderzył w tył motoroweru ..Ko­
mar”. Motorowerzysta odniósł ob­
rażenia.
• Inna „Syrena” potrąciła na ul. 

Nad Wierzbakiem na przejściu dla 
pieszych 27-letnią J. B. Poszkodo­
wana, po udzieleniu jej pomocy 
lekarskiej, powróciła do domu.

0 Ze złamaną nogą i ogólnymi 
potłuczeniami przewieziono do szpi 
tala 72-letnią J. T., którą na ul. 
Dąbrowskiego potrącił samochód.

(t) ,

PROGRAM II: 7.35 Aud. public.; 
8.35 Mój dom, moje osiedle; 8.55 
Muzyka spod strzechy; 9 Dla kl. V
(historia) 
— słuch.

,W atrium i na forum”
9.30 A. Skriabin:

tazja na fortepian h-moll op.
Fan-

>. 28;

ralska muzyka; Klient nasz
partner; 13.30 Katalog wydawni­
czy; 13.35 Skrzypaczka W. Wiłko­
mirska; 14 Sport to zdrowie; 14.05 
„Ze świata nauki”; -14.10 Tańce lu 
dowe narodów Związku Radziec­
kiego; 14.35 Żołnierski koncert 
życzeń; 15.10 Sceny chóralne z
oper rosyjskich; 
Kraju Rad; 16.06 
16.11 Z polskiej

15.35 Melodie z 
U przyjaciół; 

fonoteki; 16.30
Aktualności kulturalne; 16.35 Ryt­
my młodych; 17 Radiokurier; 17.20 
Miłośnikom wielkiej planistyki; 
18 Muzyka i Aktualności: 18.25 Nie 
tylko dia kierowców; 18.30 War-
szawskie wtorki muzyczne
Parada 
NURT: 
klas i 
prof. dr.

polskiej piosenki 
„Marksistowska 

walki klasowej” ■

19.15
20.05 

teoria 
- aud.

Wiatra; 20.25 Radiowa
musicorama^ 21.18 Wieczorny kon­
cert życzeń miłośników muz. po-
ważnej; 
durzy”; 
treść”;

22.20 Śpiewają „Truba-
22.30 „W trosce o słowo i

22.45 Walentin Bagłajenko
■ | śpiewa romanse; 23.05 
u dencja z zagranicy;dencja

session.

Korespon-
23.10 Jam

WIADOMOŚCI: 0.01. 1, 2, 3, 4^ 
5. 6, 7, 8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 1«), 2<)( 
21. 22, 23.

Uwaga: Od godz. 8.05—15/ —

2, 3,

przerwa konserwacyjna na UKF 
68.18 MHz.
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9.40 Dla przedszkoli: „Opanuj się” 
— słuch.; 10 Powszechnica saty­
ryczna; 10.30 Konc. ‘popularny; 11 
Dla kl. VIII (geografia) „Przez kra 
je międzymorza”; 11.25 Śpiewa II. 
Frąckowiak; 11.35 Rodzinny tor 
przeszkód; 11.40 Skrzynka poszuki­
wania rodzin PCK; 11.45 Od Tatr 
do Bałtyku; 13 Dla kl. III i IV 
(wych. muzyczne) „Zaczarowany 
pawilon”; 13.20 Gra Zespół Herbie 
Hancocka; 13.35 „Fama Dumbuya, 
najprawdziwszy Dumbuya na bia­
łym koniu” — fragm. pow.; 13.55 
Miniprzegląd folklorystyczny; 14 
Więcej, lepiej, taniej; 15.15 Tu Ra­
dio — Moskwa; 14.35 Z estrady war 
sławskiej PWSM; 15 Program dla 
dziewcząt i chłopców; 15.40 Zagad­
ki muzyczne; 16 Urządzanie Ziemi; 
17.25 Aud. społ.; 17.35 Co nowego 
w piosence?; 17.50 Radioexpress; 
17.55 Z cyklu: „Postawy i działa­
nie”; 18.05 Śpiewa Poznański Chór 
Chłopięcy pod dyr. J. Kurczew­
skiego; 18.40 „Drogi poznania” — 
Dyskusja naukowców na temat no 
wego największego (źródła promie­
ni rentgenowskiej w Kosmosie. 
Czy/ jego obecność może zmienić 
wątunki życia na Ziemi; 19 Nieza­
pomniane głosy: 19.15 Język angiel 
ski; 19.30 Medaliony Nr 10 — ma­
gazyn literacko-muzyczny; 20.30 No 
wości listopadowe Teatru PR; 21 
jap Sebastian Bach — VI Sonata 
skrzypcowa G-dur; 21.15 Rep. lite­
racki pt. „Nic. zimna woda”; 21.55 
„Radio Szkole” — aud. dla nauczy 
cieli; 22.10 Muz. Kirgiz ji; 22.20 Ra­
diowy Tygodnik kulturalny; 23 
Znasz-łi ten głos ; 23.35 Co słychać 
w świecie; 23.46 Jan Sebastian

kow muzycznej edukacji.
— A co obiecywał pan sobie 

uczestnictwie w Konkursie?
— Powiedziawszy szczerze: 

wiele: spodziewałem się, że 
w nim nie zdziałam.

I< — Dlaczego?
— Właściwie to nie potrotię 

wiedzieć; tak podpowiadała 
intuicja.

po

nie 
nic

po 
mi

— Uznano pa.na najhardziej ko« 
trowersyjnym pianistą w tegorocz 
nej imprezie...

— ...wiem i poczytuję to sobie 
za duży komplement, choć... nie 
bardzo ową opinłę razu-

Bach: I Suita G-dur na wioloncze­
lę solo.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30, 6.30, 
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 18.3(1, 21.30,
23.30.

UWAGA: Program własny na 
UKF 69.74 MHz; 16.20 — Aud. oswia 
towa; 16.30 Na muzycznej antenie; 
19 Ogólnop. program stereof. Od 
g. 7.45—15 przerwa konserwacyjna 
na UKF 69.74 MHz.

PROGRAM III: 7.05 Muzyczna 
zegarynka; 8.05—15 Przerwa kon­
serwacyjna; 15.10 Z ostatnich na­
grań Duke’a Ellingtona; 15.30 Słod­
ki zapach młodości; 15.45 Muzyka z 
polskich filmów; 16.05 „Puszka 
Pandory” — nowa płyta P. Harum: 
16.25 Przeboje 40-latków; 16.45 Nasz 
rok 75; 17.05 „Twierdza” — 2 ode. 
paw.; 17.15 Kiermasz płyt; 17.40 Sa 
łon Radiowy; 18 Muzykobranie: 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Blues wczoraj i dziś; 19.15 Książ­
ka tygodnia; 19.35 Muzyczna pocz­
ta UKF; 20 Teatr mojej młodości 
I— gawęda; 20.10 Dixieland z Pragi, 
Drezna i Amsterdamu; 20.40 Język 
niemiecki; 20.55 D. Bortniański — 
klasyk petersburski; 21.40 Na po­
boczu wielkiej polityki — felieton:, 
21.50 Opera tygodnia — Wano Mu- 
radeli „Październik”; 22.08 Paw. w 
wyd. dźw. „Cichy Don”; 22.45 Przy 
pominamy Yvesa Montanda; 23 Bal 
lady z wielu stron — wiersz? poe-
tów radzieckich: 23.05
musicum Borys

i Collegium 
Czajkowski;

skiego Przedsiębiorstwa Budo 
wlanego nr 4 (generalny wy­
konawca), rozpoczęła niedaw­
no. Obecnie trwa jego mon­
taż z wielkich bloków. Zatrud 
niona przy tych robotach 12- 
osobowa brygada montażowa, 
kierowana przez’ Zdzisława 
Pogorzelca, radzi sobie dosko 
nale. Niemal każdego dnia 
dom rośnie w górę. Tak samo 
ofiarnie pracuje brygada mu­
rarska Kazimierza Kałasza. W

dy po 5 kondygnacji w . 
kowo budowane one's?y^' 
dą tradycyjną. Ze wzgl^^ 
wiem na zlokalizować 
między już istniejący-- 
dynkami (tzw. plomboS 
downictwo) nie ma moźi' 
ści zastosowania tu ci4u 
sprzętu. Jeden z domów : 
wy ma być w tym roku ' 
gi — w 1976 r.

s3 w

II kwartale 
dom ma być 
użytku.

W tym też 
wie znajduje

przyszłego roku 
przekazany do

rejonie w budo- 
się 3-piętrowy

pawilon handlowo-usługowy. 
Nadto za istniejącym przed­
szkolem przy ul. Findera, za­
projektowano wzniesienie żłób 
ka. Po realizacji tej inwestycji, 
częściowo rozwiązane zostaną 
otecne kłopoty z zanewnie- 
niem opieki małym dzieciom 
w tym rejonie Łazarza.

Nieco dalej, w kierunku 
trasy Hetmańskiej, lecz także 
przy ul. Findera, załoga PPB 
nr 4 wznosi dwa domy,, każ-

Na zdjęciu: fragment domu od­
danego do użytku.

Fot. — H. Kamza

Nieduży ten zespół stól 
uzielczosci mieszkaniowe,W 
pełni niezagospodarowane? 
reny, które zostały jeSzcze ? 
Łazarzu. Głównym projl®’ 
tern zesnołu jest inż. areh 
mund Woźniak z poznańsK 
go „Inwestprojektu”. *'

• Lokatorzy z wyższych piet- 
budynku przy ul. Cedrowe; u 

.. Kaloryfery nią sąmarzną, 
letnie.

• Na ul. Koronkarskiej 
domami nr 8—9 utworzył d, ,nr 8—9 utworzył się"w 
chodniku głęboki dół. Od trzech 
miesięcy — niezła to pułapka na 
przechodniów.

• Szukam w sklepach od dłuż- 
szego czasu przędzy do cerowania 
pończoch czy rajtuz, w koiom 
beżowym — bez skutku - pi® 
Halina Z.

też wykonania diametralnie od 
rubinsteinowskich odmienne.

— Zarówno polscy krytycy — 
czego dowodem ich nagroda — 
jak i publiczność konkursowa o- 
ceniły pańskie ‘ występy wysoko.

— Przyjęcie przez publiczność 
i krytykę przeszło moje wszeTkió 
wyobrażenia sprawiając mi sza 
łona satysfaikcję.

— Jak przyjął pan zaproszenie 
Filharmonii' Poznańskiej?

— Nie kryję, że jadąc do Po­
znania nie wiedziałem o n-im nic. 
Do wczoraj wydawało mi 'się, ze 
publiczność warszawska to naj­
lepsza z jaką kiedykolwiek się 
zetknąłem... lecz już po pierw­
szej połowie recitalu w Pozna­
niu mogę powiedzieć, że pozna­
niacy niczym jej nie ustępują.

— Plany po powrocie do Kana­
dy?

— Przede wszystkim studia; 
pozostały jeszcze 3 lata.

Rozmawiał: WIG

Ale ogromnie podobają mi

jest

zimowym informuje

się
lu przy ul. 
lekcja pt.:

Nowowiejskiego 6 pre j 
„Nasz głos w dyskusji j

okresie 
Zakład Zieleni Przedsiębiorstwa

o sprawach społeczno-ekonomicz­
nych przed VII Zjazdem"; * godz. 
20 OKS „Od Nowa” Pałac Kultu­
ry XVII wydanie żywej gazety 
muzycznej „Dźwiękowiec".

INFORMUJEMY
Dzisiaj: o godz. 17.30 — w loka-

---
---

---
---

---
--

--

Wojewódzki Urząd Poczty 
wyjaśnia, że UPT nr 37 doręcza 
Bożenie B. z ul. Polńej tygodnik 
„Radio i Telewizja” regularnie. 
Wyjątek stanowił nr 37, który 
„Ruch” dostarczył do Urzędu i 
opóźnieniem.

• Suche drzewo przed wejściem 
do Parku Kasprowicza na ul. Ja- 
rochowsklego będzie usunięte w

Gospodarki Komunalnej i Miesz­
kaniowej Grunwald.

„Hortex“ dla Poznania

nieorganicznych” (powt.); 6.30 — 
TTR — Botanika, 1. 7: „Morfolo­
gia pędu” (powt.); 9 — Program 
dla najmłodszych — Matematyka,
kl, 
10

,Czyj pociąg dłuższy” (kol.); 
.Rodzina Whiteoaków”, ode.

I filmu ser. prod. kanad. (kol.); 
11.05 — Dla szkół — Wychowanie
plastyczne, kl. VII—VIII 
stwo, cz. III (kol.); 12 — 
— Historia, kl. VIII: „
kryzysu” (powt.); :
Matematyka, 1. 62: 
równoległe; 14.30

13.45

— Malar 
Dla szkół 

,W latach 
- TTR —

chanizacja rolnictwa,
chanizacja 
(powt.);
Ifi.40 —

,Przesunięcie 
TTR — Me- 
1. 38: „Me-

zbioru ziemniakó.w”
16.30 — Dziennik (kol.);
.Obiektyw”;

tylko dla pań; 17.25
17 — Nie 
„Tuzin” —

teleturniej; 17.50 — Studio Tv Mło 
dych; 18.40 — Reklama; 18.45 — 
Fakty, opinie, hipotezy — Zwie­
rzęta na zamówienie (kol.); 19.20

20.20
Dobranoc Dziennik

(kol.); 20.25 
— ode. II ■ 
(kol.); 21.35

Przypominamy,
; (kol.); 
radzimy

„Wielka przemiana” 
film ser. prod. radź.
„Interstudio’

22.20 — Wieczorny gość
Janowska; 22.50 — Dziennik (kol.);

, 23.05 Reklama (kol.); 23.10
Wiadomości sportowe.

23.50 Śpiewa Ewa Bem.
WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 15, 17, 

19.30, 22.

PROGRAM II: 16.20 — Język 
angielski, 1. 5 — Kurs podstawo­
wy: 16.55 — Malarstwo i film — 
malarstwo polskie (kol.); 17,45 j—
Teatr TV — Wsiewołod Wiśniew 
ski: „Tragedia optymistyczna”;
19 .Poradnik rodzinny1
— Dobranoc i Dziennik (kol.)

Wtorek melomana

TEłEwnia J
A-dur Mozarta gra Janusz Olejni­
czak — Edgar Varese „Offrandes’1;
21 .24 godziny” (kol.); 21.45

PROGRAM I: 6 — TTR — Che­
mia, L 7: „Klasyfikacja związków

„Trylogia o Maksymie” — cz. I 
pt.: „Młodość Maksyma” — radź, 
film fab.; 23.25 — Język niemiec­
ki (powt.) 1. 1.

T ermin otwarcia nowej kawiarni i cocktail-baru Kom; 
binatu Przetwórstwa Owocowo-Warzywnego „Hortei" 

budowanych w Poznaniu przy ul. Głogowskiej, staje się co­
raz bliższy. Prace prowadzone są przez brygady Miejskiego 
Przedsiębiorstwa Remontowo-Budowlanego nr 1, zarówno w 
nowo wznoszonym obiekcie jak i w starej posesji, gdz:C 
adaptuje się pomieszczenia po byłych lokalach handlowych, 

Budowa obiektu o dwu kondygnacjach weszła w stadium 
końcowe, przygotowuje się krycie gmachu dachem, co rów­
na się zakończeniu pierwszego etapu (stan surowy). Zaraz 
też podjęte zostaną roboty we wnętrzu, które będą kontynu­
owane również zimą. Chodzi bowiem o dotrzymanie ternu- 
nu, a ten przewiduje otwarcie placówki „Hortexu” w pierw- 
szej połowie przyszłego roku.

W nowym gmachu, na obu kondygnacjach, czynna będz.e 
kawiarnia (wraz z tarasem). „Specjalność kuchni”: znanej 
doskonałych walorów smakowych torty owocowe i 
ciastka deserowe, kremy i galaretki, cocktaile i soki. 
Warszawie i Łodzi także poznańscy smakosze delektować si? 
będą mogli specjalnością zakładu — deserem lodowym „3in
brozja”.

Równocześnie prowadzi się roboty adaptacyjne 
czeń, sąsiednich posesji, domów przy ul. Głogowskiej 291 ■

Pierwsze zajmie wkrótce cocktail-bar, a w obszernym 
obok pomieszczeń socjalnych, znajdą się: piekarnia^ 
śażopa w elektryczne piece), Wytwórnia lodów, 
chłodnicze oraz 'magazyny. Czynna tu będzie centralna 
łownia, która dostarczy ciepła również sąsiedniej pose^i 
27 — dla sklepu spożywczego PSS oraz gabinetów, Pocz€ 
ni i pracowni dentystycznych Spółdzielni Pracy ^e^arS 
Specjalistycznej. Obie placówki otrzymają przysteso1^311.^ 
swoich potrzeb pomieszczenia o łącznej powierzchni P
520 metrów kwadratowych.

Na zdjęciu poniżej: budowa
się ,Hortex*’. (za)

gmachu w którym znajd®

Fot. _ H

19.20
20.20

(kol.); 
Alina

Sonatę

6


